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CZĘŚĆ URZĘDOWA. 


Naczelnik Państwa postanowieniem z 
dnia 2 stycznia r. b, zamiapował: 1. Ta- 
densza Jackowskiego — Szefem Dapsrta- 
mentu Bolnietwa i Dóbr Państwowych Mi- 
nisterstwa b. Dzielnicy Praskiej; 2. Ta- 
deusza Marwega — Szefem Departamentu 
Centralnego Ministerstwa b, Dzielniey Pru- 
skiej; 3. dr. Stefana Piecbockiego — Sze- 
fom Departam*ntn Spraw Wewnętrznych Mi- 
nisterstwa b. Dzielnicy Praskiej; 4. Stefzna 
Ponikiewskiego — Szefem Departamentu Po- 
litycznego Ministerstwa b. Dzielnicy Pru- 
skiej; 5. dr. Witolda Prądzyńskiego — Bre- 
fem Departamentu Sprawiedliwości Minister- 
stwa b. Dzielnicy Pruskiej; 6. prof, Ignace- 
go Steina — Szefem Dspartamenżu Wyznań 
Religijnych i Oświecenia Publicznego Mini- 
sterstwa b. Dzielnicy Pruskiej; 7, Wacława 
Cegiełkę — Szefem Sekcyi Pracy w Depar- 
tamencie Pracy i Opieki Społecznej Mini- 
sterstwa b. Dzielnicy Pruskiej; 8. dr Stani- 
sława Sławskiego — Szefem Sekeyi Służbo- 
wej Departamentu Sprawiedliwości Minister- 
stwa b. Dzielnicy Pruskiej., 


Prezes dyrekcyi skarbu zamianował 
w administracyi skarbowej w Małopolsce 
oficysnta  kancelaryjnego Stefana Luderę 
z Mościsk kancelistę w XI. klasie rangi zo 
skutecznością od 1 lipca 1919. 


Referent Wydziału skarbowego Komi- 
syi Rządzącej we Lwowie zamianował re- 
skryptem z dnia 19 lutego 1919 1, 1059 


kspedycyi, ul. 


sekretarza skarbu Adolfa Friedmanna radcą 


skarbi w VII klasie rangi w małopolskich | ków) — 1548 


władzach szarbowych. 


Rozporządzenie 


Ministra Skarbu w porozumieniu z Mi- 
nistrem Sprawiedliwości w sprawie przy 
znania funkeyonaryuszom państwowym 
na ziemiach b. zaboru austryaekiego 
nadzwyczajnych dodatków do dyet i stra- 
wnego (wynagrodzenia dziennego). 


Art. 1. 


Pozostającym w czynn*j służbie funk- 
cronsryuszom państwowym na zemiach b. 
zaboru znatrysckiego przyznaje się za po- 
dróża służbowe poza miejscem służbowem 
w cz»gie od 1 stycznia do końca czerwca 
1920 r. nadzwyczajny dodatek do pełnych 
dyet, eraz do strawnego (wyn*grodzenia 
ri ku wedłag następujących postano- 
wień : 


Art. 2. 


Nadzwycrajny dodatek do pełnych dyet 
urzędników (nauczycieli państwowych) wy- 
Nosi : 


a 


TI, klasie rangi 85 kor. 
; 75 


„NL „ , » 
5. [Mm % n 65, 
A „n == 
"> 1 GaS Da p52 
sE , a 
n, JADĘ 
a 0. 437 +, 
mn X. n n 29 wW 
eo T s. 00% 


Art, 3. 


Dodatek do strawnego oficyantów, po- 
mocników kancelaryjnych i sług państwo- 
wych (podurzędników) wynosi: i 

a) dla starszych oficyantów — 14 kor; 

b) dla cficysntów i pomocników kan- 
eelgryjnych — 15 kor; 


Sobota, 10 Stycznia 1920. 


e) dla slog państwowych (podurzędni- 
or. 

O ile chodzi o sługi sądowe, albo o 
personal dozorców więźni w sądach i mę- 
skieh zakładach kary, dolicza się powyższy 
dodatek wyłącznie tylko do wynsgrodzenia 
dzieanego (rorporządzenie austr. Minister- 
stwa Sprawiedliwości z dnia 20 września 
1909, Dz. u p. Nr, 165 i z dnia 15 sty- 
cznia 1902, Dz, u. p. Nr. 16). 


Art. 4. 


Dyety pełaa wraz z wymienionym 
w art 2 ninie'szego rozporząłzen a nad- 
zwyczsjnym dodatkiem nalesą się urzędni- 
kom państwowym bez względu Ba to, czy 
szowodowany podróżą pobyt poza miejscem 
służbowem ma miejace we własnym lub 
obcym okręgn służbowym. 

W wypadkach jedoak w których pobyt 
poza miejscem służbowem trwa w jednej 
i tej samej miejscowości dłużej, niż 14 dni, 
zmniejszają s'ę począws'y od piętnastego 
dna o 25 pre tak kwoty dyet pełaych, jak 
i kwoty przyznanego do nich nini-jszem 
rozporządzeniem nadzwyczajnego dodatku. 


Art 5, 


Przepis art. 4 niniejszego rozporządze- 
nia ma analogiczne zastosowanie do stra- 
wnego oficvantów; pomocników kancelaryj- 
nych, oraz sług państwowych (podurzędni- 
ków) i do przyznanege im n'niejszem rozpo- 
rzędzeniem nadzwyczajaego dodatku do stra- 
wnego. 


Art. 6. 


Powstały wskutek przyzninia nadzwy- 
ezsjnych dodatków zwiększony wydatek na- 
leży zaraehować w sposób wskazany w $ 5 
austr. rozporządzenia ministeryślnego z dnia 
27 lipea 1916 Dz. u. p. Nr. 234, 


Minister Skarbu: 
(—) Grabski. 
Warszawa, dnia 30 grudnia 1919 r, 


„Przewodnik naukowy i literacki“, dodatek miesięczny otrzymaja tylko cało- 
i półroczni abonenci „Gazety Lwowskiej“ za połowę rocznej prenumeraty tj. 60 K. (60 Mk.) 

„Przewodnik* osobno prenumerowany kosztuje 120 K. (120 Mk.) 

Listy i przesyłki rękopisów należy przesyłać do Redakcyi „Przewodnika* pod 
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Ceny ogłoszeń (anonsów): Wiersz nonpsr. 7 łamowy lub jego miejsce 80 h. 
(80 fen.), tabelaryczny i liczbowy 1 K. (1 Mk. 
(30 fen.) od wyrazu, tłustym drukiem podwójnie. 

Nadeslane i nekrologia po 2 K.50 h. (2 Mk. 50 fen.), po kronice i komunikaty 
4 K. (4 Mk.), za wiersz 4 łamowy lub jego miejsce miary nonpar. 

Ogłoszenia w Dzienniku urzędowym po 1 K. (1 Mk.), tabelaryczne i liczbowe 
po 1 K. 20 h. (1 Mk. 20 fen.) za wiersz nonpar. 4 łamowy lub jego miejsce. 

Wszystkie ogłoszenia przyjmuje Administracya „Gazety Lwowskiej*, Lwów, 
Podwale 1. 3., w godzinach od 8—2 i od 4—6 i Reklama Prasowa, Chorążczyzna 7. 


— Drobne ogłoszenia po 30 hal, 


Ł frontów. 


Komunikat 
warszawskiego sztabu generalnego 
z dnia 8 stycenia 1920, 


Front litewsko-kisłoruski: Na 
odeinku Poełoeka i okolicy Pauli ożywiona 
działalność wywiadoweza, Siloa skcya arty- 
leryiska, Oddziały nasza dokonały z przy- 
czólka mostowego Bobrujska śmiałego wy- 
padu. Po stoczeniu zaciętej walki we wsi 
Skałki osiągnęły dnia 2 stycznia stacyę Bra- 
ciłki (na linii kolejowej Kadinkowice-Źło- 
bin) i wykonując następnie powierzone za- 
dania, zniszctyły most pod Szsciłkarai i wy- 
sadziły most bstonowy pod stacyą Żerd, 
spaliwszy pastępnie znsczny tabor kolejowy, 
olbrzymie zapasy drzewa i tartsk, wróciły 
na dawne stanowisko, biorąc kilkudsiesięciu 
jeńców j 2 karabiny maszynowe. Na odcin- 
ku poleskim mssze oddziały wypadem zajęły 
Skrygałów, zdobywając 1 karabin maszyno- 
wy, poczem wróciły na dawne stanowisko. 

Front wołyński: Odparliśmy zwy- 
cięsko ataki nieprzyjscielskie na Ostrożek, 
Karań, Jurowce. Wsięto kilkunastu jeńców, 

P. O. Bzefa sztabu gener, : 
generał-podpor. Haller. 


Sejm walny. 


(Posiedzenie s dnia 8 stycania). 


Po rehwaleniu ma wstępie rezolueyi 
wyrażsjącej 


Hołd amerykańskiej misyi Czerwonego 
Kreyża 
która w imieniu miłości bliźniego niosła po- 
|e w sposób bezinterssowny i pełen po- 
święconia, przystąpiono do pierwszego punktu 


Prof. tr. Przemysław Dąbkowski. 4) 


Wykład wstępny 


2 dawnego prawa prywatnego polskiego 


wygłoszony na Uniwersytecie Warszawskim 
dnia 17 października 1919. 


(Ciąg dalszy). 


Ta, w chwili narodzin dawnego pań- 
stwa polskiego, zatrzyrtaamy się. Nie będzie- 
my dochodzili, w jaki sposób to prawo pol- 
skie wyłoniło się z dawnego prawa pra- 
sławiańskiego, ani też nie będziemy docie- 
kali drogą źmudnych porównań, jakiem by- 
ło to pierwotne prawo wspólne słowiańskie, 
z którege potem rozszezepiły s'o poszczegól- 
ne prawa narodowe: czeskie, polskie, ruskie 
i iamo, A przecież rozstrzygnięcie tego py- 
tania byłoby rzeczą nietylko nader ponętną 
ze stanowiska czysto naukowego. ale nadto 
bardzo potrzebną dla badań nad samym pra- 
wem polskim. Jaki zasób urządzeń i pojęć 
prawnych i które przejęło prawo polskie 
z tego wspólnego prawa słowiańskiego, któ 
re z nich i w jaki sposób zmodyfikowało, 
jaką okazało pod tym względem siłę, oto 
pytania nadzwyesaj doniosłe, dla właściwej 
oceBy i zrozumienia prawa polskiego. Wte- 
dy bowiem dopiero stanie nam jasno przed 
oczyma cały kierunek i eała treść rozwoju 
tego prawa. Na tej drodze będzie można 


dzić zbyt pochopne zdsnie Maciejowskiego, 
iż prawo polskie z pośród wszystkich praw 
słowiańskich zachowało w postaci najezyst- 
szej pierw ine prasłowiańskie kształty, (sa- 
wiasem mówiąc, uczeni innych Rarodowóści 
słowisńskich przyznają Polsce swym pra- 
wem naroóowym ten przymiot ') Jeduakże 
pytsnie to zbytby mas odwiodło od wła ci- 
wego naszego zalania, zbyt też ono jest ob- 
szerne, ićby się zmieścić mogło w obrębie 
ram nauki prawa polskiego; musimy je tedy 
pozostawić osobnej gałęzi wiedzy: historyi 
porównawczej praw słowiańskich. 

J»śn:nła ona w Polsce świetlanemi na- 
zwiskami Czackiego, Rakowiekiego, po ezęści 
Hubego Jórefa i Romualda, Maciejowskiego, 
jsk dotąd jedaak niedoczekała się na ża- 
dnym z Uniwersytetów polskich, nawet ra 
najstarszym Jagi-llońsk'm, osobnego przed- 
stawiciela 2) 3) gałęż wiedzy siostrzana, znaj- 


1) Balzer, Hietorya prawodawstw sło- 
wisńskich. Balzer. O obeanym stanie nauki 
prywatnego prawa polskiego i jej potrzebach 
Studya nad prawem polskiem. Poznań 1889 
str, 55—567. 

3) Nawoływania i przekonywujące wy- 
wody w tyra względzie Balz era, umieszezo- 
ne w jego pracy p. t, Historya porównawcza 
praw słowiańskich, str. 62, mimo upływu lat 
prawie dwudziestu pozostały, niestety bes 
skutku. 

5) Do pewnego stopnia możnaby uważać, 
iż w Szkole głównej stworzono próbę takich 
wykładów. Taki właśnie charakter wykazywały 


dojść do sprostowania wielu mylnyeh o niem | wykłady Henryka Hofmana, niestety, zbyt kró- 
zapatrywań, a zarszem będzie można spraw- | tkotrwałe. Jego praea habilitacyjna na kate-| T, II. Lwów 1916 i osobna odbitka. 


duje się niestety dzisiaj w Poisce w upadka 
nikt już jei więcej poza kilku przygodnemi 


|, stanowiska przodującego w grupie 


narodów słowiańskich, które pod tym wzęglę- 


i dorywczemi pracami nie uprawia zawodo- ; dem zdołali nam odsbrać Rosayanie i Czesi, 
wo ') i zachodci miebezpieczeństwo, iż pio. | powinna być ta gałęż wiedzy jak najryehlej 


kny nasz dorobek z początku wieka XIX, 
zostawie zatracony. W ioteresie mauki pol- 
skiej w ogóle w interesie nauki prawa pol- 
skiego w szczególności, a takża w interesie 


drę historyi prawa polskiego, rossyjskiego i 
innych narodów słowiańskich nosiła napis: 
Pogląd na charskterystykę własności ziemsklej 
u narodów słowiańskich, wykład zaś hsbilita- 
cyjny był zatytułowany: Historyczny obraz 
narodów słowiańskich z uwzględnieniem epok 
w rozwoju prawodawstwa ważnych tudzież 
przedstawienie dotycheznsowych prac nad Pra- 
wdąRuskę i statutem Wiśliekim, Kraushar, 
Siedmiolecie, str. 223. 

1) Z kilku pięknemi pracami na tem polu 
wystąpił prof, Balzer, O zadrudze słowisń- 
skiej, Uwagi i polemika. Kwart. hist- XIII. i 
odbitka, Lwów 1899 i praca metodoiogiczna , 
Historya porówaswoza praw słowiańskich. Głóe 
wne kierunki rozwoju nauki i jej istotne zae 
danie, Studya nad historyą prawa poiskiego, 
T, I. z.5 Lwów 1900. Z młodszych uczonych 
szazególną skłonność do tego rodzaju prac po- 
równawczo prawnych okazuje prof. Włady 
sław Sam kowicz z Krakowa. Zawdzięcza- 
my mu dwie zwłaszcza bardzo piękne prace: 
Władycy polscy na tle porównawozem sło 
wisńskiem. Kwart. hist. 908 (odbitka Lwów 
1909), tudzież Przysięga na słońce, Studyum 
porównawoze prawnoetnologiczne. Księga Pa 
miątkowa ku czoi Bolesława  Orsechowicza 


restytuowana, 

Pokażę wam. młodzi przyjaciele, pra- 
wo polskie, jak one obowiązywało na wiel- 
kim obszarze od Bałtyku do morza Czarne- 
go i od Karpat po Dźwiaę Ukażę wsm rra- 
wo rozmaitych dzielaie Polski, prawa Wiel- 
kopolski, kolebki narodu polskiego konser- 
watywne i jakby nie mogące dotrzymać kro- 
ku prawu msłopolskiemu, pełaemu życia, 
siły i ekspanzyi; prawo Rusi Cserwonej, za- 
barwione bujną mozaj'ą wschodu; zaciszne 
prawo marowie*kie, dokładne, ścisłe i nale- 
życie skodyfikowane prawo pruskie, feudal- 
ne i ponure prawo litewsxo - ruskie, rozja- 
śnisne coraz bardziej w:ływem prawa pol- 
skiego, A prawo Slązka, tai prastarej dziel- 
nicy piastowskiej? Zapomniała o niem, nie- 
stety, prawie zrpełnie dzisiejsza nauka pra- 
wa prywatnego polskiego, Ciężkie to prze- 
winienie, nie mówiąe już o narodowam ale 
nsukowem, gdyż pomaiki prawa Slązkiego 
są iedne z najweześniejstych i nailiczniej- 
<zyeh w Polsce, a zatem dla całokształtn 
uas<ej nauki bardzo ważne Zaaiedbanie to 
nsprawić powianiómy też jak najrychlej, 


(Diąg dalszy nastąpi). 


| | M i, n 


a "Nz 


porządku dziennego, to iest do projektu usta- | 


wy © obywatelstwie polskiem. 
Ustawa o obywatelstwie polskiem. 


Refereat p. Głąbiński wywodził, żə 
najtrudniejsze zadania miała komisya w spra- 
wie mieszkańców, którzy byli obywatelami 
państwa rossyjskiego, Sprawa ta wywołała 
żywszą dyskusyg, której wyrazem było vo 
tum mniejssości komisyi. 

Jako zasadę ogólaą przyjęto postano- 
wienie, ża prze sisy tej ustawy w niczam nie 
naruszają postanowień traktatów zawartych 
przez Państwo Polskie. Mowca prosi o przy- 
jęsta bes zmiany całego projektu komiayi, 

Jako referent mniejszości komisyi wniósł 
p. Gullab um sxereg poprawek, umożliwiają 
cych przyznania obywatelstwa osobam, któ- 
re napłynęły do Polski p'zed ratyfitacyą 
trsktatu pokojowezo i posiadsją na teryto- 
ryum Barczypospolitaj Polskiej prawo zamie- 
szkania. Minister spraw wewnętrznych po- 
stawił szerrg poprawek, wobes czego p. 
Głąbiński zgłosił wniosek o odesłanie całe 
go projaktu do komisyi konstytucyjnej. Wnio- 
sex ten przyjęto, 

Po prztjeciu ustawy w sprawie snie: 
sieni» książeczki służbowej i robotnictej, 
przystą sono do Spraw.zdania komisyi skar- 
bowa vudżetowej w sprawie zmiany ustawy 
z 31 I pras. r, 


© praysnanie emerytom nadawycaajnego 
dodatku drożywniunego 

P. Godek wmiósł rex. lueyg o powoła- 
nie do eł iby emerytów zd.lnych do pracy, 
przezco przyjdzie się im % pomocą, a pań- 
stwo zyska rutynowasych pracowników, Pus. 
Smalikowski wniósł rezolucyę wzywającą 
kom'8*g, by do dni 14 przedłożyła wniosek 
o polepszenie doli emerytów, nauczycieli i 
wdów i sierót po nich. Ustawę, jak również 


obie rezolucye, przyjęto. 


W sprawie waluty. 

Następnie przystąpiono do obrad nad 
wnioskiem nagłym Mieisterstwa skarbu w 
przedmiocie ustawowego ustalenia kursu ko- 
rony do marki 1 un:figacyi waluty. Art. 2 
tego pro ektu ustawy Opiewa: „W tych dziel- 
nicseh Rzeczypospolitej, w kió:ych dotych- 
c4ssowym prawnym środkiem wypłaty była 
korona, wszelkie wypłaty mogą być dukony- 
wane bądź w koronach, bądź w markach 
polskich w stosunku 100 kor.—70 mk.“ At, 
4 opiewa: „Wykonanie umów sprzeciwia;ą- 
cych się przepisom zawartym w art. 214 
jakoteż żądanie dokonywania wypłat opar- 
tych na innym kursie pizerachowsnia jast 
zakazane, Art, b opiewa: „Winn! przekro- 
czenia lub usiłowania przekrocźenia zakazów 
zawartych w art £ niniejszej ustawy, podle- 
gają karze więzenia do jednego roku lub 
grzywnie do jednego miliona marek polskich, 
Radto umowy zawarte wbrew temu zakazowi 
sẹ nieważne", 

W uzaszdnieniu wniosku wywodził? P, 
Minister Grubski co następuje: Gdy objąłem 
Ministerstwo 8<arbu, kurs marki polsk ej 
znajdował się w najirudnie,sscj Sytażcył. 
W stosunka do franka miała sig ta marka 
tak, że dochodziło, do 16 mk, za franka, w 
stosunku do marki niemieckiej przekraczała 
200 za 100, a w stosunku do korony nie- 
Biemapluwanej z dDIA na dzień ulegała ogro- 
morj zniżue. Ten stan rzeczy gromi do dnia 
dzisiejuzego bardzo Wielkiemi truanościami, 
nietylko fiuonsowómi, ale 1 gospodarczemi 
całemu Krajowi. Uasiłowania M:nusterstwa 
skorba xmierzać bydą «w temu, ażeby stwo- 
rage pols» waluty, mająeą ok esioną rela 
cyę W stosunku Q0 wszechówiaLoWej Warto- 
Ści jaką jest złoto, oparte na rualnych pod- 
stawach 1 wart ściach, ktorych w kraju ns- 
Brym nie brak, Bo jeźcli w naszej walucie 
ałuca jest mało, to, realuych wartości nada- 
ją yen się jako wszechów:ńtowy walory jest 
Sporo 1 Folska nabędzie taką monetę, ktora 
bydzie cdzowiadała jej silo, jej bogactwom 
przyrodzonym i zdolności do pracy całego 
narodu, Jszeli ta nowa waluta pas czeka, 
jeśsii tę waluty utworzyć musimy, to musi 
My sobie zdać sprawę z tego, ż6 ta maika 
po:Ska jost wstępem 1 podłusem do tej wa. 
luty, Jeżli my ją zdeprecyconujsmy, jeżeli 
dolej uważać będziemy, Że ona alo nie war- 
ta, to będzie to zmiszCzoniem precy, nagro- 
madzonej przez ludzi pracowitych, zniszcze- 
niem wszystkich tyeb, którzy w markach 
polskich nogu midui siły tkwiące w całym 
Naszym La.vdzie:. Nie możemy lekceważyć 
tej maski polsk ej. która nie jest Ostateeznie 
naszą walutą, alo ktorą musimy zamienić na 
Bss: walutę, 

(M nister mówi dalej), 


Pierwszy okręt polski, 


Dnia 3 b. m, przybył do Gdsńska 
pierwszy polski okręt handlowy z Ameryki 
nKościuszko*. Okręt ten, zbudowany ze steli, 
posiadający 7000 tonn pojemności, a 392 
stóp długości, jest jednym z największych 
okrętów, który po wojnie zawinął do portu | 
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gdańskiego. Bučowany on był w esasie wej- 
ny na rachunek Anglii w dokach amerykań: 
skich, Po przystąpieniu Ameryki do wojny, 
rząd amerykański zajął na swoje potrzeby 
wszystkie okręty budowane w dokach ame- 
rykańskich na rachanek obcych państw. Do 
tych okrętów mależy „Kościuszko*, który no- 
sił wówczas inną nazwę. Spuszczony ON z0- 
stał na wodę przed półtora rokiem. W osta- 
teich czasach zakapiło go świeżo powstałe 
w Stanach Zjednoczonych polskie-amerykań - 
skie Towarzystwo żeglugi morskiej (Polish 
American Navigation Corporstion) składzją- 
ce się wyłącznie z Polsków, za cenę półtora 
miliona d>lsrów, 

„Kościuszko* jest transportoweam nej- 
nowszego typu, Szybkość jego wynosi 101/ą 
mil morskich na godzi:ę, Wypłynął on z por- 
ta w Filadelfii 16 grudnia 1919, do Gdań: 
ska przybył 3 stycznia b. r, Chrzest okręta 
odbył się w Nowym Jorku, poświęcenie ła- 
danka w Filadelfi. Poświęcenia dokonał ks. 
Maryan Eopytkiewicz, proboszcz parafialny 
św. Jana Kantego w Filadelfii, Drogę do 
Gdańska przebył parowiee bez przypadku, 
tylko w kanale Kilońskim onńl nie uległ 
nieszczęśliwemu wypadkowi, gdy „przez nie- 
nwagę* pilota niemieckiego, który go hole- 
wał przez kant? omal nie wjsehał na mie- 
liznę. Tylko dzięki nadzwyczajaej uwadze 
oficerów okrętu, którzy pilnie obserwowali 
manewry pilota niemieckiego, uniknięto ka- 
tnstrofy. 

Zsłoga „Kościuszki“ składa sig prze- 
wsśnie x Polaków. Komendantem okrętu jest 
kapitan Kowalski. Pierwszym oficerem jest 
Amerykanin Brown, drugim p. Chojnacki 
Ludwik, trzecim Brichson, Sswed. Inżynie- 
rami okrętowymi są Polacy pp. Kraszewski 
i Kozsez Załoga składa się x 47 ludzi, w 
tem 36 Polaków. Oficerowie, inżynierowie 
ubrani są w mundury amerykańskiej mary- 
narki handlowej, tylko na czapkach mają 
arebraego orła, a pod nim odznakę Towa- 
rzystwa, do którego okręt należy, Odznaką 
tą jest mała biała chorągiewka w czerwo- 
nym, ukośnym czworokątem w pośrodku. Na 
czworokącie tym widaieje mały srebrny 
orzełek. 

Po'sko-amerykańskie towarzystwo że- 
glugi morekiej nawiązało w ostatnich cza- 
sach rokowania o zakapno czterech dalszych 
transportowców, tego szmego typu e0 „Ko- 
ściuszko” i tej samej wielkości. Rokowania 
te miały być w połowie grudnia sakońcxone, 
Te nowe okręty polskie nosić będą następn- 
jące nazwy: „Wisła* ma w połowie sty- 
cznia odpłyrać z: Ameryki do Gdańska, 

Prasa Stanów Zjedaoesonych, tak pol- 
ska jak i amerykańska zajęła się żywo pierw- 
szym polskim okrętem, zamieszczając obser- 
ne opisy „Kośeuszki* i ilustracye okrętu, 
załogi, ceremonii ehrsta i poświęcenie ła- 
dunkn. Na „Kośsiuszce* przybyło 12 loko- 
motyw, zakupionych przez B.ąd Polski w 
fabryce Baldwina w Filadelfii. Lokomotywy 
te będą niezwłocznie zmontowane w warsta- 
tseh gdańskieh (dawniej cesarskich). Mon- 
tatem kieruje inżynier Czesław Polkowski 
z Wa;stary, 

Na powitanie okrętu przybył do portu 
delegst Riqąiu Polskiego w Gdańsku Jało- 
wiecki w towarzystwie szefa wydziału te- 
chnicznego p. Krzyżanowskiego i kierownik 
oddziału gdańskiego P, A. T, p, Orze- 
chowski. 


Na Slązku. 


Według zestawień urzędowych, sre. 
sztowali Czesi na Siąrku od 15 grudnia zr. 
19 Polaków, a między nimi 16-letaiego 
uczn a, Syna burmistrza Olbrachcic, nazwi- 
skiem Jósefa Liankosza, Odwieriono go do 
Karwiny gdzie czescy żołnierze przywiązali 
go do słupa i zbili do krwi, Znęcakie się 
przerwał dopiero oficer czeski. Po tej egze- 
kueyi Skonstatowano, że zaszła pomyłka, al- 
bowiem chciano aresztować nie Józefa Lan- 
kosza, iecz jego brata, Po 14 dniach więzie- 
nia wypuścili Czesi ucznia klasy Kohoutta. 
Obłopiec wrócił do domu supełaie wyczer- 
pany więsisniem, 

Sląska Rada szkolna w Opawie pismem 
x 27 grnduia z3. r. nr. 2215 szawisdomiła 
kierown ków wszystkich szkół posa linią 
demarkacyjną, ż6 szkoły te wyłącza się x 
pod kompetencyi Rady szkolnej powiatowej 
we Frysztacie i Lieszynie i poddaje się pod 
kompeteneyę inspektora czeskiego w Orło- 
wej. Przeciw temu zarządzeniu, Raruszające» 
mu w sposób jaskrawy układ paryski, wy- 
stosowała powiatowa Bada szkolna w Cie- 
szynie protest do komisyi koalicyjnej, 

Ministerstwo praey w Pradze poleciło 
zbadanie wydajności kopalń węglowych w 
Z'głębiu Ostrawsko-Karwińskiem. Rezultat 
był następujący: Obszary tereaów węglo- 
wych obejmują 80.000 hektarów. Ilość wę- 
gla, ustalona szacunkiem, wynosi około 
17.250,000 000 q. Przy normaluej produkcyi 
ok. ło 100 milionów q. roeznie, wystarczyły- 
by zatem zapasy węgla we wspomnianym 
rewirze na lat około 170. 


Kłopoty Austryi. 


Renner w ostatniej swej mowie za- 
znaczył co do polityki zagraniczkej, że głó- 
wnem staraniem obecnego rządu austryackie- 
go jest usunięcie nieprzyjaznego nastroju 
wobec Austryi ze strony państw koalityj- 
nych i narodowościowych. Podróż paryska 
kanclerza odniosła w tym kierunku pewien 
sukces i rząd sustryacki ma zamiar dalej 
iść tą drozą i utrzymywać kontakt z Naj- 
wyższą radą w Paryżu. Co do podróży pra- 
skiej oświadezył Reaner, że podróż ta ma 
na celu załatwienie kwestyj przewidywanych 
w traktacie pokojowym i doprewadzenie do 
porozumienia w sprawach gospodarczych i 
komunikacyjnych. W tym wrględzie ostrzega 
kancłerz przed zbytniemi nadziejami, Kan- 
c'era zaznaczył także, że Auetrya znajduje 
się w porozumieniu z Niemeami, Włochami, 
Rumunię i Polską. 

Po Rennerze sekretarz Stanu dla spraw 
finausowych dr. Reisch zapowiedział wnie 
wienie ustawy o daninie majątkowej. Podniósł, 
że rokowania co do pożyczki ma pod:tawie 
monopolu tytuniowego snsjdują się w peł- 
nym toku į że w przeciągu niewielu tygo- 
gni uda eig uzyskać zaliczkę 30 milionów 
guldenów holendersk'ch. Nadto toczą się 
rokowania co do zużytkowania siły wodnej. 

Projekt ustawy o daminie majątkowej 
zawiera między innemi następujące postano- 
wienia: Projekt odróżnia majątki! przedwo- 
jonne od majątków Rsbytych w czasie woj- 
ny. Pierwsze otrzymują 15 pre. zniżkę po- 
dstuową, Wolne będą od podstku majątki 
do 15.000 kor. Stopa podatkowa rozpocznie 
się D proeentami, później wznosi się zrazu 
zwolna, a potem w silniejszej progresyi aż 
do 60 pre. przy majątkach wynoszących 
więcej niż 10 milionów. 

Towarzystwa asekuracyjne będą opo- 
datkowane w wysokości 15 pre. z ezego 1/10 
część będzie płstna 1 gradnia 1920, a re- 
sata w 30 roesnych ratach. 

Eada najwyższa zajmowała się w osta- 
tnieh daiach sprawą zaopatrzenia  Austryi 
w żywność. Prośba PRennera o udzielenie 
kredytu Bada najwyższa odesłała do Wa- 
s:yngtona. Odpowiedź dotychczas nie nade- 
Buła, Jeżeli Ameryka do końea tygodaia nie 
da pomyślnej odpowiedzi, wówczss groziłaby 
Austryi kięska głodowa. 


Z polityki czeskiej. 


Urzędowe pismo czeskie pisze o obe- 
enem stanowisku politycznem Niemeów: (dy- 
by niemieckie partye Raroduwościowe po 
dniu 28 listopada uznały niezmienność swego 
prawnego położenia, to suwerenność państwa 
czeskiego Rie byłaby żadną przeszkodą do 
powołania niemieckich reprezemtantów do 
wspólpracy ustawodavi ciej, 

Sytuacys zmienia sig jednakże, kiedy 
Niemcy w Oseebach rozwiązali swój samo- 
dzielny rząd krajowy i objawili temssmem 
gotowość zajęcia stanowiska na gruncie pań- 
stwa czeskiego. Ozeskia partye pulityczne 
przyspiesrą prace Zgromadzenia narodowego 
w tym cela, ażeby vbeene Zgromadzenie .na- 
rodowe mogło być rozwiązane i jak najcy- 
chlej zwołany nowy parlament, To jest je- 
daakże wszystko, co można Niemcom obecnie 
jako ustępstwo uczynić, | 

Na posiedzeniu wydziału budżetowego 
wskazali sprawozdawca finansowy dr. Hors- 
czyk na konieczność rozszerzenia czeskoSło- 
wackiej służby dyplomatycznej zagranicą 
i poświęcenia na ten cel większych kwot 
Dotychczas nie wszędzie ustanowiono posel- 
stwa ezesko-słowackiej republiki. 

Dr, Horaczek dsmsga się wykształce: 
nia służby zagranicznej, która obecnie szwan- 
kujo. Szereg posłów wypowiedział swoje 
zdanie w tej sprawie, wskazując, że dotych- 
czasowa słuzba zagraniczna nie jest doste- 
tecznie zorgan'zowans, 

Ovskie Slovo donosi, że w nadchodzą- 
ejch wyborach do zgromadzenia narodowego 
we:mą również udziać przebywający na 8y- 
birse l-giomiści czescy, a to w ten sposób, 
że wybiorą na Sybirze własnych posłów. 
Posłowie ci obejmą swoje urzędy po powro- 
cie ezeskich legionistów 3 Byopiru. 

Czesko-słowackie oddzisły, które były 
dotyehez:s głównymi filarami armii Kołcza- 
ka, usunęły się z szeregów armii syberyj- 
skiej. Obecnie oddziały czesko-słowaekie 1a 
Sybirze staroją się o jak najrychlejszy po- 
wrót do domu, W tym celu przy właszczyli 
sobie na własną roto pociągi, Ostatnimi 
dn'ami przyszło między oddziałami czesko- 
słowackimi i oddziałami Kołczaka do krwa- 
wych starć, 

Ksnelerz dr. Beaner przybędsie w 80- 
botę do Pragi wra z czeskim posłem W 
Wi-dniu dr. Fiedlerem, tudxież 26 osobami 
przeważnie z pośród fachowców i sekretarzy 
państwowych. Dr. Renner odbędzie konfe- 
rencye z prezyd-ntem Massrykiem i wszyst 
kimi ministrami czeskimi. 


W rokowaniach dr. Rennera s ezeskimi 
politykami w:źmie również udział pułkownik 
Causey, szef wiedeńskiego subkomitetn ko- 
misyi reparacyjnej, tudzież pełnomoenicy 
rządu jugosławiańskiego. 


Dr. Szezepan Mikołajski. 


Epidemia duru plamistego 
w Małopolsce w r. 1919. 


(IY.) Dopóki Lwów był oblężony, a 
eała wschodnia Małopolska zajęta operacya- 
mi wojenuemi, cywilna władza sanitarna nie 
miała możności przedsięwzięcia jakiejkolwiek 
szerszej akcyi obronnej, Upoważniono więc 
inspektora sanitarnego dr. Petersa w Prze- 
myślu, aby w poroaumieniu z władzami 8a- 
nitarnemi wojszowemi starał się o założenie 
szpitali epidemicznych i kolumn sanitarnych 
w powiatach spacyfikowanych. 

Walka z epidemią spoczywała prawie 
wyłącznie na wojskowości, przyczem organa 
sanitarne wojskowe nie czyniły różnicy mię- 
dzy żołnierzami i osobami cywilnemi, Pod 
kierunkiem zastępcy Szefa sanitarnego pułk, 
prof, Halbana rozwinięto wówczas wcale ru- 
chliwą działalność, o ile operacys wojenne 
goxwalały. Zarazem prof. Haloan wszedł w 
porozumienie z Małopolskim Czerwonym 
Krzyżem, który jeszczo w maju 1919 roku 
zmontował trzy pierwsze kolumny epidemi- 
czne i wysłał je do Laszek murowanych, 
Kalikowa i do pow. grode:kiego, 

Jeszcze w kwietniu 1919 r. zorganizo- 
wałem we Lwowie Komisyę rządową do 
spraw walki z durem plamistem, do której 
powołałem prof, Halbana, jako przedstawi- 
ciela wojskowej władzy sanitarnej, prof. 
Panka, jako kierownika sekcyi epidemicrnej 
Czerwonego Krzyża, radcę dr. Lachowicza, 
jako mego zastępcę i fizyka miejskiego dr. 
Legeżyńskiego. 

Natychmiast po oswobedzeniu Lwowa 
postarałem się w drodze t+legraficznej o ze- 
zwolenie Ministerstwa na przeniesienie sie- 
dziby okręgowego Urzędu zdrowia do Lwo- 
wa i Urząd masz pierwszy powrócił na to 
stanowisko służbowe. Równocześnie uzy- 
skałem z M misterstwa stosankowo znaczne 
środki finansowe na podjęcie energieznój 
walki z darem plamistym. 

Na posiedzeniu krajowej Rady zdrowia 
z 21 maja 1919 r. ująłem program ogólny 
dztałenia w 3 wskazaniach: 

Po pierwsze należało czuwać, by ma- 
sowa epidemia duru płamistego nie przewa- 
lila się x Galicyi wschodniej na zachodnie 
powisty, o co tem bardziej obawiać się było 
można, gdy «zwycięska ofensywa polska 
wprowadzała Qłalicyę zachodnią w stałą re- 
gularną komunikacyę z powiatami, zajętymi 
przez epidemię, a dotąd wskutek działań 
wojennych w komunikacyi ograniczonymi. 

Powtóre i równocześnie trzeba było 
dołożyć starań, by rozsypane w 30 powia- 
tach zachodnich małe ognista zarazy stłu- 
mió i przynajmnie, tę część kraju od dura 
plamistego uwolnić, 

Po trzerie i równocześnie zachodziła 
konieczność opunowania epidemii masowej w 
Galieyi wschodniej do tyla, aby liczbę ofiar 
o ile możności umniejszyć, 

W Komisyi rządowej przeciwdurowej 
aszaliśmy, że ma terenie wojennym, który 
wówczas obsjmował całą prawie Głalieyg 
wschoduią, nie zdołamy uruchomić na wiel- 
ką skslę cywilnej orgenizacyi epidemieznej, 
lecz musimy i nadal korzystać z urządzeń 
sanitarnych wejskowych, jak odwszawialni, 
szpitali epidemieznych, kolumn desinfekcyj- 
nych, za odpowiedniem odszkodowaniem za 
usłagi dla cywilnej ludności oddawane. 
Prof. Hałban przeprowadził w tym wsglę- 
dzie rokowania i porozumienie z wojskowo- 
ścią, a sam, jako szef sanilarny wo skowy 
i zsrarem członek Komieyi rządowej przeciw- 
durowej, rozwinął nadzwyczaj gorliwą, sprę- 
żystą, roztropną działalność, za którą należy 
mu się wdzięczność społeczeństwa i wazech- 
stronne uznanie, 

Prof, Panek zaofisrował usługi Ozerwo-` 
nego Krzyża, jako orzan Komisyi rządowej 
przeeiwdurowej ina nasz koszt zorganizował 
i oddał nam do dyspozycyi Kolumny Crer- 
wonego Krsyżła i Komisyi rsądowej, zrazu 
nieliexne, wkrótce jednak uzupełnione do 
26, a potem do 31, przeważnie x ruchomy- 
mi szpitalikami na 25—75 łóżek, Zasługi 
prof. Panka są w tej akcyi wielkie. 

. BRszem kolumcy epidsmiczne posiadają 
około 1080 łóżek. Dokonują desiafekcyi osób . 
i ich odzieży, tudzież oeryszecenia mieszkań, 
przewożą chorych do szpitalika i udzielają 
im opieki lekarskiej 

Oprócz Kolumo prowadzi Czerwony 
Krzyż x ramiemia Komisyi Rządowej prze- 
ciwopidemicznej stałe szpitale dla chorych 
durowych: 

w Zamarstynowia na 40 łóżek, 

w Czorttowie „ 100 , 

w Łuczanach „ 100 ą 


a S -O m 


a obeenie urządza szpital w Drohobyczu na; 


100 łóżek. 

Obok tego reaktywowaliśmy państwowe 
szpitale epidemiczne 

w Stryju na 150 łóżek, 

w Skolem „ 60 , 

i opłacaliśmy leczenie chorych durowych 
w szpitalach powszechnych 

w Lubaczowie na 40 łóżek, 

w Bób:ce 20% 

W szpitalach wojskowych opłacamy 
również umówioną taksę za chorych cywil- 
nych a korzystało z tego pomieszezenia ty- 
siące chorych. 

W tsj chwili zajmujemy się zorgtnizo- 
waniem dalszych szpitali epidemieznych : 

w Złoczowie na 100 łóżek, 

w Tarnopolu „ 200 , 

w Brzekansch „ 

w Przemyślu ,„ 

w Płuchowie „ 45 

w Sassowie „ 70 

w Nowosiółkach 80 , 
tak, że razem będziemy posiadali wkrótce 
około 2500 łóżek dla duru plamistego, nie 
wliczając w to Szpitali esidemicznych miasta 
Lwowa, pawilonów zakaźnych we Lwowie i 
szpitali wojskowych. i 

Wojsko krząta się obecnie około zor- 
ganisowania szpitala dla dura w Taraopolu 
na 800 łóżek i w Lesienicach na 2000 zóżek, 

Organizacyę naszą przeciwepidemiezną 
uzupełasją lekarze epidemiczni, których roz- 
syłamy w miejsca, najwięcej zagroścze, 

Z wielkim mozołem zdołaliśmy powię: 
kszyć liezbę aparatów drsinfekcyjnych, 40 
aparatów Hartmana dostarczyła fabryka kra- 
kowska, 12 aparatów dwukołowych zakupi- 
liśmy z Wiednia, wreszcie w rożnych miej- 
scowościach imstałaje się ssušrmie deBiu- 
fukeyjne i łazienki tuszowe. 

Razem posiadamy obecnie w Małopol- 
sce 341 aparztów desinfekcyjnych różnych 
systemów, z czego 225 aparatów pracuje w 
Galicyi zachodniej, a 116 w Galicyi wscho 
dniej. W Galicyi wschodaiej są nadto czyn- 
ne aparaty wojskowe i Jura, których ewi- 
dency! jednak nie posiadamy, 

Bardzo wiele aparatów w Galicyi wscho 
dniei zniszczono lub zsbrano podczas wojny. 

W końcu września 1919 r. ntworsyło 
Ministerstwo Zdrowia w Warszawie Central- 
ną Komisyg dla spraw wałki z durem pla- 
mistym, czyli Oekadur. Dawniejsza nasza Ko- 
misya Rządowa do spraw walki z durem pla- 
mistym objęła teraz fumkcye Kkspozytury 
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Qekaduru dia MałopolskiŚ 


Ovkadur sprowadził bardzo wielkie za- 
pasy sprzętów i artykułów, potrzebnych do 
walki z epidemiami. Są tam: automobile 
osobowe, ambnlansowe 1 cięzarowe, wielkie 
amerykańskie aparaty desinfezcyjne, duże, 
przenośne łaźnie, znaczne zapasy rur do im 
gtalowania iszienek stałych, olorzymie pral- 
nie amerykańskie ruchome, mogące w je 
dnym ódnin prać kilkanaście tysigcy Sziuk 
bielisny, dale} muły, wózki, upizęże, wielkie 
zapasy bielizny, ubrań dla desinfektorów, 
ogromne namioty amerykańskie, znaCLAB za- 
pasy mydła, sody, krezolu, dalej _ Darzędzia 
przeróżne, jak łowaty, młotki, siekiery, gwo- 
ździe, kubły blaszana, mietły, wreszvie urzą- 
dzemia szpitalne i niektóre środki apteczne. 
Wszystko w olbrzymich ilościach. 

Oekadur przyjął proponowsny przez nas 
klucz, by 1/3 część całego tego sprzętu sa- 
nitarnego Małepolsce wydzielono. Otrzyma 
liśmy dotąd parę pociągów zapotrzebowania, 
lecz jest to mała część tego, co nam prsy- 
pada w udziale. 

Zorganizowanie wielkich magazynów, 
biur Ekspozytury, personalu Szoferskiego, 
gprowadzanie, wyładowanie i rejestrowanie 
rzeczy zajęły dwa miesiące ezasu, Dopiero 
w ostatnich tygodniach mogliśmy rozpocząć 
rozsyłkę tych cennych przedmiotów, które 
nas poważnie wzmocnią w walce z durem 
plamisty m. 

Do biura Ekspozytury Oekaduru przy- 
d.ieliłem inspektors sanitarnego dr, Jana 
Jossego, 8 jako mego zastępcę inspektora 
saniteraego dr. Adolfa Kuhna. Dwa rasy 
w tygodniu odbywają Się posiedzenia, nn 
których uchwala się tworzenie nowych ko 
lumn i szpitali, zasiłki dia powiatów 1 roz 
liczne inne sprawy bieżące, 

Obecnie ma nastąpić pewna reorgani- 
zacya Kkspozytury „Oekaduru, zmierzająca do 
połączenia wszystkich czynników, biorących 
udział w skcyi, a zatem Okręgowego Urzędu 
Zdrowia, wojskowości, Czerwonego Krzyża, 
władzy adininistracyjnej, zarządu Kolei, Jura. 

W pierwszym okresie walki, t, j. aż 
do zorganizowania Oekaduru, w braku innych 
środków desiufekcyjnych zasiłaliśmy powiaty 
prsewaśnie wapnem, które na koszt Rządu 
wagonami rozsyłaliśmy. Lekarze, powiatowi 
i dawniej przywiązywali wagę do użycia 
wapna przy zwalczaniu duru plamistego, a 
niektórzy uważali nawet za speeyficzny pro- 
ceder zalewanie podłóg w domach zakażo- 
nych warstwą wapna i bielenie ścian. Obe- 
cnie przeważa zdanie wéród lekarzy rządo= 
wych, że wapno jest wprawdzie eennym 
środkiem, działa jednak głównie pośrednio, 
zmuszając właścicieli chaty do dokładnego 
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wymycia podłóg i sprzętów i oezyszezenia |o wysokich zaletach obywatelskich oraz go- 


całego mieszkania. 

Tylko z niektórych powiatów żądano 
siarki do odkażsnia mieszkań, jednak naby- 
cie jej było zbyt kosztowne, a działanie 
w nieuszczelnionych chatach wielce proble- 
matyezne. 

Na walkę » durem plamistym wydał 
Okręgowy Urząd Zdrowia w drrgiem półzo- 
kzn 1919 około 4 miliony koron. 

Na najbliższe miesiące preliminujemy 
wydatków około 8 i pół miliona miesizcznie 
i 4 miliony jednorazowo ns urządzenie 4 du- 
żych, koncentrzcyjnych szpitali epidemicznych 
w pasie kresowym Małopolski, 

Jest nadzieja, ża sumy te otrzymamy, 
gdyż Ministerstwo zdrowia, zdając sobie spra- 
wę * grozy położenia, przysyła osobn"go 
komisarza do prowadzenia skcyi cekadnro- 
waj w osobie dr. Trenknera, który niezawo- 
dnie skuteczniej będzie zabiegał o uzyskanie 
niezbędnych a zoacznych funduszów. 


O szkołę średnią dla dziewcząt, 


W budującem się Państwie na zasadach 
demokratycznych szkolnictwo mnsi zajmować 
pierwszorzędne miejsce, jeśli szkoła ma wy- 
chowywać obywateli świadomych nie tylko 
swoich praw, lecx równie dobrze swoich 
obowiązków. Gdy reformy wyborcze do 
sejmu, sejmików wojewódzkich, powiatowych 
1 gminnych wciągają w koło życia publicz- 
nego mujsaersze warstwy ludności, słusznem 
jest żądanie, aby wlać w te warstwy ducha 
obywatelskiego i dać im przex szkołę to mi- 
pimum wyszkolenia politycznego, które po- 
zwoli kaźdemu być obywatelem wolnym 
w wolnej ojezyżnie, a nie manekinem w ręku 
agitatorów wyborczych. 

W Polsce dawnej brak wyszkolenia 
politycznego tej warstwy społeczuej, która 
rząd Rzeczypospolitej dzierżyła, stał się jsdną 
z przyczyn upadku niepodległego bytu, bo 
wyrodził rząd w bezrząd i swawolę. 

Zrosumiałą zatem jest rzeczą, że — idąc 
śladami mądrego Peryklesa, który nietylko 
ut walał Bolońską dGem:kratyeyę w Atenach, 
ale równocześnie dbał o wykształcenie ludu, 
szkołę polską ehcemy mieć jak najlepszą. 
Nie dziwnego, że powstają idealne projekty, 
która tworzą siedmioklasową szkołę powszech- 
ną jako podwalinę dla kształcenia mas, że 
rodzą się projekty różnych typów szkół 
średnich na gruncie warszawskim, w Kra- 
kowie i we Lwowie, które zamierzają różnemi 
dr-gami dojść do ogólnego średniego wy- 
kształcenia t. zw. inteligencyi narodu. 

Ale w tej powodzi projektów rosmai ej 
wartości, nieraz może utopijnych i nieliczą- 
cych się x materyalną wytrzymałością skarbu 
Faństwa, oraz brakiem sił nauczycielskich 
lub odrzuczjących dotychczasowe doświad 
csenia, nderna brak zupełny projektów szkół 
średnich dla dziewcząt. 

Nie w krzykliwej agitrcyi femiaistycz- 
nej ale wśród twardej pracy społecznej ko- 
bieta-Polka zwłaszeia podczas wojny zdobyła 
sobie równovprawnienie i szaeunek, dzjąc 
dowody sacterago patryctyzmu i ofiarn'go 
życia dla powstającej x ruia Ojczyzny, 
W wielu wyp:dkach okazała ona, że potrafi 
zaBiąpić mężczyznę, 8 w pracy społecznsj 
dorównuje mu w zupełności. To też niewi:lu 
anaj tzie się już dziś zacof-ńeów, którzyby 
zepchuąó cheieli kobietę do dawnej, ciasnej 
roli niewolnicy, Ogół przyznaje jej prawa 
człowiecze i obywalelskie, otwiera jej dostęp 
do wszystkich uezelni, zawodów, korporacyi 
społecznych i państwowych, daje jej rów- 
ność prawa wyborczego czymnego i blernego 
do różnych ciał reprecentacyjnych tworzącej 
się administracyi państwowej, tylko różni 
projektodawcy programow szkolnych nie 
da;ą jej dotychczas nawet projektu średniej 
szkoły dla dziewcząt, 

Wychodzą oni zapewne z tego założenia, 
ża równouprawnienie ma dotyczyć takża 
programu szkoły t j. że dziewezyna ma 
uczęszczać do takiejsamej szkoły jak chłopiec. 
Zapatrywanie takie byłoby jednak tylko 
wtedy słuszne, gdybyśmy pragnęli ze wszyst- 
kich kobiet o średniem wykształceniu mieć 
adwokatów, lekarzy, profesorów lub urzęd 
ników, gdybyśmy zrezygnowali z właściwego 
praeznaciemia kobiety jako matki i żony 
1 gdybyśmy przekreślili rodzinę jako pod- 
sławę zdrowego ustroju społecznego. 

Ponieważ jednak aż na tak skrajne 
i samobójcze reformy u nas się nie zanosi 
1 rodzina, rozbita może nieco w czagie wojny, 
musi zbów stać się fundamentem narodowej 
siły, jeśli nie chcemy ubożać przez depo- 
pulację i to właśnie wśród warstw inteli- 
gentnych, musimy pomyśleć o szkole śred- 
niej ogólnokształcącej dla dziewcząt o szkole, 
którsby nie tylko przygotowywała do wstępu 
na różne wydziały akademii dla zdobycia 
stanowiska niezależnego, ale równocześnie 
godziła kobietę z jej właściwem przezua- 
ozeniem j kształciła na rozumną współto» 
warzyszkę życia mężczyspy, n% rozumną 
mątkę | wychowawezsynię własnych dzieci 


spodarną stróżkę domowego ogniska. 

Dotychczas żaden z projektowanych 
typów szkół średnich tymi postulatami spo- 
łecznymi się nie zsjmuje. tak, że sprawa ta 
w całokształcie szkolnietwa średniego pierw- 
szoriędnego znuczenia — dotąd leży odło- 
gem. Ma sią wrażenie, że jakaś obawa 
wstrzymuje projektodawców od postawienia 
tej kwestyi zupełnie jasno, obawa przed za- 
rzutem niepostępowości lub poprostu brak 
zrozumienia dla ważności tej kwestri. A je- 
dnak życie samo narzuca ten postulat Istnie- 
jące szkoły średnie dla dziewcząt, żywcem 
wzorowane na txkich szkołach dla chłopców, 
nie odpowiadają potrzebom społeczeństwa, 
są anomalia tolerowaną z konieczności i 
obok korzyści kryią w sobie dużo wad. Zdają 
sobie z tego sprawę Świetlejsi rodxiee córek 
uczęszczających do szkół średaich o progra- 
mie szkół dla młodzieży męskiej, widzą to 
profesorowie uczący w szkołach męskich i 
żeńskieh równocześnie, widzą obserwatorowie 
życia i młodzieży, Ci, co wj szkole chcą wi- 
dzieć doniosłą instytucyę społeczną, a nie 
fabrykę świadectw, którzy patzzą w jutro 
własnego narodu i chcę go oprzeć na zdro- 
wej podstawie, zdają sobie sprawę z tego, 
że kobiecie mowożytnej przecież nie wv- 
starcza do życia świadectwo dojrzałości ze 
szkoły typu óredniego dla chłopców, że przez 
patent z takiej szkoły zyskuje może jednostka, 
ala traci społeczeństwo, że w kortyściach 
tkwią pewne niedociągnięcia, wypaczenia 
i wykoszlawienia. 

To też macosze traktowanie szkoły 
średn'ej dla dziewcząt w systómie różnych 
projektów programów sckoinych musi ulec 
zmianie, Równouprawnienie społeczne ko- 
biety domsga się, aby i wychowanie dzie- 
wcząt wzięto pod rosw=gę. W Galicyi wpro- 
wadzony niemiecki typ sześcioklasowego li- 
ceum żeńskiego nie przyjął się, bo dawał 
<a mało i pod względem uprawnień nie stał 
ua równi z męskiemi szkołami średniemi, 
Nie zadawałały też mas różne programy 
szkół klasitornych jako odbiogłe nieraz zbyt 
daleko od życia, jego potrzeb i wymagań 
nowoezesnych, a przedewszystkiem i liceum 
i szkoły żeńskie klasztorne były nam za 
zwyczaj obce z dueha i prowadzenia. gdy 
aam potrzeba Bwojstej szkoły Średniej dla 
dziewcząt. O taką szkołę upomnieć się tek 
musi gsposeczeństwo nasze dzisiaj, gdy ze 
strukturą państwa budowa szkoły dokonuje 
się w kużni twórczych przenbrażeń A że 
czą8 juź na taką szkołę, tego dowodem znak 
pytania, który zawisł pad istniejącemi u 
ass żeńskiemi szkołami średniemi. Kierowni 
cy ich do dziś nia wiedzą, jski typ z pro- 
jektowanych programów odpowie najlepiej 
potrzebom społeczeństwa i jakie zmiany w 
zastosowaniu typów do wychowania drie- 
wcząt będą mogły być przeprowadzone. 
Bskoły istniejące żyją, więc tymexasowością 
bez planu na najbliższą przyszłość, a że 
taka tymezasowość nie tylko nuty. sle także 
prvynosi szkodę, nie trzeba dowodzić, 


W. Kucharski. 


Zjazd ziemian. 


Jak jai donieśliśmy rozpoczęły się 
wczoraj obrady Zjazdu ziemisn w Tow. Kre- 
dytowem Ziemskiem. 

Zagaił obrady prezes dr. Adem Gła- 
żewski: — Stare fundamenty walą się — 
mówił, My ziemianie jesteśmy skłonni do 
przyjmowania reform spokojnych, to też 
fale rewolucyjne uderzają przedewszystkiem 
w nas. Trzeba nam zatem skupiać się, zrze- 
szeni bowiem łatwiej przetrzymamy nawa|- 
nice, Wszystkie trzy xabory przystąpły do 
organizowania się: Wielkopolska zachowzła 
dawne formy, Kongrezówka organizuje się 
w Związek ziemian. My w Małopolsce mie- 
liśmy już dawno Koło ziemian. Cele nasze 
są dwojakie: a zatem idealny przedawstyst- 
kiem: będziemy czuwać nad tem, co exyni 
ziemiaństwo ze swoją siemią, będziemy, j-śli 
tego zajdzie potrzeba, smagać tych, których 
esyny przyniosłyby szkody Ojczyźnie! 

(Calem materyalnym naszym jest: obro- 
na przeciw zalewow: przez falę bolszaw cką. 

Po słowach, poświęconych pamięci ie- 
dnego z najdzielniejszych ziemian podolskich 
ó, p. Jurystowskiego, zabrał głos ks. Oxar- 
toryski, który nawiązując do idealnych 
celów ziemiaństwa podkreślił, iż zbiera się 
ono po raz pierwszy od chwili, w której 
przynależność państwowa wschodniej Msło- 
polski została zagrożona. Wobec tego zakła- 
da uroczysty protest imieniem ziemiżństwa, 


Brzmi on następująco: 

Delegaci Zjednoczenia Ziemian, zebra- 
mi ze wszystkich stron Małopolski, pomni 
obowiązków, jakie na nich ciążą wobec po- 
siadanej przez nich ziemi, bo najbliżej i naj- 
silniej z tą ziemią są związani, podnoszą 
uroczysty protest przeciw zamiersonemu pro- 
wisoryam i so se tem idzie, przeciw niepo- 


wności losów tej odwiecznej części Ujeżysay 
naszej. 

Protest powyższy został przyjęty przen 
powstanie x miejsc. 

Z kolei dr. Głażewski zdał sprawę 
z czynności organizacyjnych i administracyj- 
nych. Ziednoczenie Ziemian było inicyato- 
rem wyższych kursów rolniczych, przezna- 
ezonych dla słuchaczy, których wojna pozba- 
wiła możności nabycia wyższego wykształ- 
cenia fachowego. — Prace około stworzenia 
kursu społecznego dla rolników uległy pe- 
wnaj xwłoce z powodu choroby p. Turnaua. 

Ziemisnie odwołują się zawsze do nas, 
jeśli chodzi o sprzedsk xiem chłopom rn- 
skim. Otóż odstępowaliśmy od zasady : „pol- 
ska ziemia dla Polaków“ tylko wówczas gdy 
ch'dziło o skrawki ziemi lub gdy ziemia ta 
leżała w okolicach czysto rusxich. Ponieważ 
sai zerwoleń na sprzedax ziemi nie można 
dawać dowolnie, przeto pp.: ks. Czartoryski 
iF. Domański zaięli się ustaleniem pewnych 
norm dla spraw powyższych. 

dalej — wzięto w obrenę ziemiań- 
stwo przed niesłusznym zarzutem uprawiania 
paskarstwa Wobec tego, że dziś trudno od- 
różnić paskarstwo od wysyskania koniunktu= 
ry, zwołano ankietę i cała sprawa znajduje 
się na drodze do pomyślnego załatwienia, 
jskkolwiek nie jes: jeszcze ostatecznie sfi- 
nalizowana. 

Ze spraw natury ekonomicznej: utwo= 
rzono biuro, informujące ziemiaństwo o spra- 
wach je dotyczących, a nadto biuro dla słu- 
iby folwarcznej, ekonomów i rządców, które 
będzie prowadzić czarną księgę pracodaw- 
ców i pracobiorców. 

Ponieważ założenie biura bandlowego na 
wzór utworzonego przez krakowskie Zjedno- 
cienie Ziemian — mówi Głażewski — nie 
uważaliśmy za odpowiednie we wschodniej 
Małopolsce, przeto weszliśmy w kontakt z 
Bsnkiem rolniezym, na którego czele stanął 
człowiek bardzo dzielny p. W. Konderski, 
Postulatem naszym jest, by nasi członkowie 
znależli tam pewne korzyści materyalne w 
formie opustów, Sprawa ta znajduje się na 
dobrej drodze. 

Zastrzegliśmy dla naszych członków 
pewpą ilość nawozów sztucznych, jakie ma- 
ją być sprowadzone z zagranicy. W sprawie 
sprowadzenia pługów motorowych z Wielko- 
polski wyjeżdżają obecnie do Poznania pp. 
Cieński i Szrwatowski. O węgiel dla nieh 
przyrzekł poczynić starania inspektor p. Jz- 
nowski, Wreszcie traktujemy z wojskowością 
w sprawie uprawy ziem, leżących odłogiem. 
Iuterwencys nasza sprawiła, iż obecnie śeią- 
ganie podatków jest indywidnalizowane, ró- 
wniaż bezwzględne rekwixycye zboża ustają. 

W Związku winno ziemiaństwo znsleźć 
opsrcie i pomoc — zakończył dr, Głaźawski, 

W dyskusyi zabierali głos pp. 
Cieński, ks, Ozertoryski, dr. Gdażewski (ape- 
towal do czujności w sprawie parosacr fa i 
or, Julian Branicki, Lucyan Tarnau, br, St, 
Badeni, Pragłowski i br, Krusenstern, po- 
«zem nastąpiły liezae sprawozdania delega- 
tów prowincyonalnych, x racyi których prze- 
mawiali pp: dr. Kraiński, ks. Czartoryski, 
Bzawłowski, hr. Badexi, hr. Gołuchowski, 
Papara, Adolf Turnau, Włodzimierz i Wła- 
dysiaw hr. Dzieduszycey, wreszcie br. Bru- 
nicki. 

Dulszy ciąg Zjazdu dzisiaj przad po- 
łudniem. 


LL Lvo—>m-LLoM) ),LL A AZ 
mum NN, o) >L)„m„_JJS)ĄAQL. win 
M 0 — z 


Czas 
odnowić 
przedpłatę. 
Kto nie uiści zaraz należy» 
tości, dalsza . wysyłka zostanie 
bezwarunkowo wstrzymaną. 


Przedpłatę należy uiszczać 
w Administracyi Podwale 3. 
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Lwów, 9 stycenia 1930. 


Kalendars.. 

Sobota, 10 stycznia. 

Rzym. kat.: Agatona P. 

Gr. kat.: 2000 mucz. 

Wschód słońca o godzinie 8 minut il 
zachód słeńca o godzinie 404 po południu, 

Temperatura o godzinie 13 w południe 
+ B stopni. 
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— (eromonia wymiany dokumen- 


tów ratyfikacyjnych odbr-dwe się w sali; 


zegirow-j minsste'8'wa *"raw "agran'ezvych 
w Paryżu, gdzia w r 1856 zsstsł podpissns 
traktat prryski, którym zskończcno wojnę 
krymską. 

— Wymiana listów między T. S. L. 
a powym Ministrem oświaty. Po nomieacyi 
Tadevsza Ło vuszańskiego. dawniejszego csłon- 
ka Zsrządu Głównego T. S, L. i referenta 
szkół xachodnieh T. 8. L. wysłało doń pre- 
zydyum T. 8. L. List następujący: 

„Panie Mibistrze! Za swego Cię uwa- 
żamy i jako swojemu życzymy: Daj Boże, 
byś mógł dłego ku pożytkowi ogółu, ku rs- 
dości kresów naszych na swem  wysokiem 
stanowisku pracować, Z wyni>sienia Ba naj- 
wyższy oświatowy urrąd w Polsce jednego 
z T S. L. serdecznie się cieszymy. Prezes : 
Sekretarz :* 

W odpowiedzi na te życzenis, nadesłał 

„ Minister Łopuszański na ręce prezydyum 
|. S. L. list następviącej treści: 

Warszawa 24 gruda'a 1919, Do Z»rsą- 
du Głównego Towarzystwa Szkoły Ludowei 
w Krakowie Proszę przyjąć najserdeezni+jsze 
podziękowanie za przysłane mi życtenia, Są 
mi one bardzo m'łó. giyż pochodzą od in- 
styiucyi. w której z w elkim zapałem praco 
wałem, do krórei szczerze testem przywią- 
zany i której wielkie zasłngi i znacsenie 
narodowe w całej pełni oceniam. Znaczenie 
to polega nietylko na osiąganych wynikach 
pracy Towarzystwa — może większą jeszeze 
zadugę ms Toe arzestwo jako 8 koła snmien 
nej bezinteresownej  ofiarnej i ideowe' 
pracy. 

W tych ciężkich i trudny h czasach 
będących próbą charakterów, próbą, którą 
w BasSzm Sn łec «ńst<ie niestety tak ne 
wielu wytrzymało wsrędzie widsi:ł<m T 8S 
L owców, którzy wśrót ogólnej deprawacyi 
i upsdku ideowośc' wierni s*e: iset p-ła'li 
na różnych plaró-kseh chlab ia i  fiarnie 
swg słażśbę narodową. Dlatego dumv» j stem, 
że było mi kiedyś dnem być .słiokiem 
Zarządu Głównego Towar:ystwa i dlatego 
pimięć o mnie w tych ci.żkch dia m»ie 
chwilach szez-pólne mne ncieszyła i do- 
dała <tuchy. Nerd wsnie rat '-Stcte sa NĄ 
dz.ęki jv. udewss Łopuswański. 


— Podrożenie biletów tramwayo 
wych. Nedvbór miejsk ej elek'rowni w 
Lwowie wynosi 2 i pół mili sa koron ro- 
cznie Z tego porodu i skutkiem zwiękaza- 
jąeych się cąg'e wydatków mirjask: kowi- 
sya elektryczna n» ostatni<«m «wem posie- 
dzeniu na wn'os*k dyr p Tomicki- go uchwa- 
liła podn eść eenę biletów tramwiyowych 
na Í kor. z przesiadaniem na 130 kr j: 
kotek stosank: w c-nv biletów abonamento- 
wych. Zarazem uchwaliła komisya elektry- 
ezna poda.eść ceng a prs1 elektryczny. 
słażący do o wietlenia i celów przem:sło 
wych, Dla t ch, którzy Wyłapan! zostaną 
przez koatrolorów ns tem te jadą „na ga 
pę”, Bsłożoną zostawie kara w w*s:kości 
8 kor. orcyozem ma być zaprowadzoaa kon 
trola śsólejsza, an'żali była dotycmetas 


— Tyfas plamisty. Miejska Rida 
zdrowia obradowała wes.raj Bad sposobami 
zwalczania tyfusu plamistego w obachości 
del-g:ta Ministerstwa sd owia dr Trankaera. 
Dr. Pisek zawisd. mił, że M'n ster-tw: adru 
wia będzie nadal zachowane Fizyk dr Le- 
gełyński zauwaźył, że największą część ' ho- 
rych na tyfas plam sty stanowią przybysze 
zwożeni ze wszys'kich stron z poza miasta. 
Lwów nie podoła leczaniu wstysik ch cho- 
rych z peza missta, gdyż brak mu n. to 
funduszów i urzadzeń. Cekada”, który powo- 
łany iest do walki x epidemią pud sł się 
zrazu urządzenia i utrzymywania Brp'tale wła 
snym kosztem, w estatni.h dniach jedsaz 
cofnał przyrzectenie, 

Delegat Ministerstwa 1drow'a dla Ga- 
li:yi dr. Tr ntner jest zdania, że Lwów mu 
si wła nemi siłemi walczyć z upidrm ą Kre- 
dyt ma walkę z epidem ą w Galieyi ws'h.d. 
nie jest jeszcze nchwalony, wię M'ast-r- 
stwo zdrowia nie muże u+bwalić większej 
sumy — nsiomiast dostarczy ś odków w na 
turze jak aparatów dezynfekeyjntch it. p 

W odpowiedzi na to oświadez=nie. 
ezłonvowie komisyi przed-tawili del-gstuw 
miuisteryalnemu rozpaesliwy stan Lwowa, 
Dyr. szpitala dr. Le artowicz orisał niesty- 
chane zani-=db:nie w jakie-m pozostaje pa 
wiloa zax. Źny Szpitala pow- cebnego  Szpi- 
tal ten nie leczy tyfusu, a'e wsrost go s36 
rzy Z brazu opału n'e przeprowadza mie od- 
wszawienia — rohactwu m'Oży s'o w strs- 
szny sposób. Z należnych 40 wagonów wę- 
gia ot zym.je zarząd tylko 4 -5 miesięcznie 
a ws rstk'e telegram pozostaja bez skutku. 
Na sdmin. Szpitala wydaje się 300.000 kor. 
lekarze i służba n'e pobier- 4 Bensyi zarzad 
niema cien gdzy na kupno żywn ści, Ś:pi'al 
ten pozostawał dawniej pod zarządem Wy- 
dz ała krajowego, obecnie Państwa, 

Dr. Pisek zszna gył że dotychczacowa 
walka z t-fosem jest niedostateczna i beg- 
owoena i żąda urządzenia szvitali do tygo- 
dnis, zamknięcia linii kolejowej wschodniej 
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i połndniows-wschodniej, oraz uproszenia 
delegats Min. zdrowis o zalierka. 

Po prsomówiaciach dr. Mikołajskiego, 
wiceprerydent+ Stahla, dyr. Aleksandrowi- 
czówsy. oświadczył dr. Trenkner, śe przyzna- 
no dla Cekaduru 10 wsgosów wegla na luty 
i przyrzekł poprzeć podanie miasta o zała- 
twienie przez Państwo porachunków x Wy- 
dsiałam kraj. 

Uchwalemo: wysłać deputacyę do War- 
szawy. urządzić szpitale, których kosst ma 
ponieść Państwo z tytułu zobowiązań Wy- 
działu kraj., odnieść się do włsdz o ściślej- 
sze zemknięcia graniey nad Zkrocz=m we- 
zwzć dyrekcyą kolei o oczyszczenia dworca, 
którego wygląd urąga wsze!bim pojęciom hy- 
gieny. Dr. Trenkner przyrzekł dostarczyć 2 
aparatów dexzynfekcyjarch dla szpitala epi- 
demicznego, który ich nie posiada. 


— Ze Związku sołećzno - narodo- 
wego. Posiedzenia społeezu - narodowego 
klubu radnych miasta odbędzie w niedzielę. 
Ania 11 stycznia, o godzinie 10 min. 30 ra- 
no w „Romie“, 

Zebranie członków Zwiąsku społeczno- 
narodowego odbęd ie s'ę w sohotę. dnia 10 
stycznia, o godzinie 5 po vołudniu, w po- 
koju klubowym kawiarni „Renaissance“ (róg 
Kościuszki i Trzeciego Maja). 


— Ł Towarzystwa Nanezyelelt Szkół 
Wyższych. Na posiedzeniu Wydsisłu w d 
5 I. 1920 skł:dał przewodnie 4cy Sprawox- 
davie z Walnego Zgromadzenia T wa odhy- 
tego w Wars'awia 29 i 30 grudnia z. r 
Walno Zgromadzenie uchwaliło wysok- ść 
wkładki na 100 marek wszl koron rocznie, 
1a co członkowia będą otrzymywali „Przegląd 
pedsgogiezuy“ jako organ T wa 

Ustanowiono prowizorycznie okrąg kra- 
kowski obejmujący Koła po Tarnów i Nowy 
Saez włącznia, 

Po refaracie w sprawach ekonomiez- 
nych w*br*no komisyę z 9 czł nków celem 
opracowania postulatów w sprawie płse 
i przed-tawien a ich Ministrowi. 

Prsewodnierącym T-wa wybrano P. 
Pawła Sosnowskiego dyrektora Iastylntu 
Pedagogicznego w Warszawie, Do Zarządu 
głównego wybrani z okregów Małopo!sk'eh 
PP. Zagajewski i Górczany £ Lwowskiego, 
Jakóćbiec i Weiner z Krskowskiego 

Wnioski o smiacę statuta przekazano 
Zrądowi głównemu z tam, że wybór wice- 
rrezesó w ck-ęgów ma być oddany Walnem! 
Zg omadtenia okręg'wemwu. n w'bór dela- 
gstów na Walze Zgromadzenie całego T-wa 
Kcłom. 

W końcu zawiałomił przewodniczący 
Wyds'ał, że b'ł u P, Ministra w sprawie 
sutwencyi dl- „Museum“ i utyskał sspaw- 
nenia Bzsybkiego iej wypłacenia. Wobec 
tego że Przeg'ad P:d>gogiczny jest orgaa+m 
T-ws, będzie „Msreum* zreformowtne ista- 
nie się oroaaem fachorym dla jakiegoś 
dz'rłu nauezsnia o kierunku p' sma rosstrzygn'e 
dopiero pełny Zarząd okręgowy. 


— Z Sokoła Macierzy. W poniedr'a- 
łer dnia 12 b m. rorpoczynają się óćwieze 
nia g mnastyc'na przerwane x powodu faryi 
świątecznych. Gedziey éwed pozostają 
ni-smienione, 


— Zjoda. Gal. Tow. dl» ogrodnictwa 
i pszezelpietw» we Lwowie, Walne Zgroma- 
dzenie członków oddziąła lwowskiego i po 
s'edsenie R'dy ogólne; „Zieda, Gal Tow. 
diz ogro*nietwa i pszcrelnictwa* cdoyd:ie 
sę po myśli $$. 14 28 29i 85 statutu, wa 
Lwow e, dnia 2 lst=go b, r. o godz, 11 ra- 
no w sskole męskiej «m Mickiewicza przy 
ul. Butowskiega l. 15. Wstębo pa powyższe 
zabranie mają wszyscy członkowie wud- 
dziełu lwowskiego, tudzież delegaci oddzia- 
łów prowincsonalnych. Bo dwu z każd=go 
N» porządza dziennym: 1. ssyajenie, 2, wy- 
tór Zarządu centralnego na 2 leta, 3) wnio- 
ski członków i interpelacys. 


— (:) Rant prasy zapowiada się zma- 
komiele. Wezorai top:ładn' u w mieszkaniu 
pani prezydentowe! Neumaunowej odbyło się 
posiodrenie komitetu rań. które zadeeydowa- 
ły o wszystkich szczegółsch, składajscvch 
się ns powodzenie rzutu. Ten skromny tytuł 
zabawy która w roku bieżacym zastąpi tra- 
dycyjny „tal rr-sy* poriągnie ieszrze bar- 
ńz'ej w-tworną publiczność nasz-go miasta 
Przygotow+mia do rautu odbywają się w ca- 
łaj pełui. 


— Baat z tombolą na dochód Czy- 
talej dla młodz eży im W. Niedziałko» skiej, 
*tóry odbędzie sie we wtorek 13b m. w sa- 
l eh K syna i Koła lit art. zapowiada się 
»a dzo d brze. Na artystyczną tombola sła- 
żyły nasze ma'arki prawdziwe dnieła sziuki, 
w części koncertowej i wokalnej przyrzesły 
swój współudział vp. Haniszew-k'e, Baczew- 
ska, Te dorowierówna i t. d. K mitet p*ń 
z p. Pe» s Poratyńską Strzelecką i Strus'ń- 
ską na czela »rzy pomocy b. uczenie xatła- 
dów nsskowych im. Wlktory: Niedziałkow- 
s*iej pra”u'e piestrudzenie. aby raut zado- 
wolnił najwybredniejsze wymagania, Zapro- 
szenia, o ile go ktoś nie otrzymał przez 
przeoczęnie lub brak dokładnego adresu, 


wydaid komitet w lokalu Biał*go Krzyża | aktorów. Film ten saxwany na francuskim 


(Oxao! ńskich 11 III. p.) codsiennia między 
godz 11 a 1 przed poł. Sal nowa muzyka 
do tańców zapewniona. Bufet zaopatrzony 
należycie. 


t Zmarli. We Lwowie: Wawrsyniec 
Trojnar, lat 37, sierżant straży bezpieczeń- 
atwa. — Marsa Czyżewska lat 52, żora zs- 
rządcy dóbr ziemskich. Marya Kona- 
szewska lat 52, wdowa po obywsteiu m. 
Lwowa. — Henryk Pamata. lat 27, zaro- 
bnik. — Władysław Fials, lat 21, — Adm 
Łoziński, let 16, sen werkmistrza telefonów. 
Helena Bącz lat 34 żona konduktora kol- 
jowego. — Barbara Słaninówna, lat 24, 
gimnazyalistka — Karol Tadeusz Wiehsrek, 
lat 26, buchalter. 


— (z) Rewizye w ka%iarniach. Na 
zarzadzenia władz odbyły się wczoraj w ró- 
żnych kawiarniach rewizye w poszukiwaniu 
pienięizy u gości kaw'arnianych, wśród 
których wielu trudni się niedozwolonym han- 
dlem pieniędzy. 

Osławiony plac „czarnej giełdy“ w ul. 
św. Stanisława zamknięto oddziałami poli- 
cyi, niemniej obstawiono także kawi rnie. 
jak „Nowy Jork“, „Imperial* „Abazia”* itd 

Rerizye trwały kilka godzin. przyczem 
zakwestyonowano u gości przeszło milion 
koron. 

Dochodzenia celem pociągnięcia win 
nych do odpowiedzialneści, 8ą w toku. 


— Hsndlarzowi srebrnymi pie- 
niądzmi Markusowi Pinsonowi, operui4cemu 
w kcrytarzaah Polskiej Kasy potyczkowej, 
który chciał okpić p. Agnieszkę Daszkiewi- 
©zow3, udzjącą się do Kasy dla wymiany 
srebrnych koron, skonfiskowano tak sr"brne 
jak i papierowe korony, oddsjąc je do depo- 
zstów polier jnych. 

— ŻZegarmistrzowi, p. M. Hermeso- 
wi przy ul. Pańskie 6, skrsadsiono w skle 
pie z szeflady złoty zegarek, marki „Ome- 
ga” wartości 5000 koron. 


— W tramwaju K D. wyciągnięto p. 
Aleks ndrowi Kokorewiezowi porifel x ty- 
siąc koron. 


— Bójkę w kawiarni wszczęli Hen. 
ryk Turba, hlaehsrz i Adolf Bartelecki s'er- 
żant i w ferworze wojowniczym tak się uczę 
ntowali, iż jednego z nich, sierżanta musiało 
Pogotowia ra'unkowe po zao»strzenin od 
wieść do szpitala, x powodu głębokich raa 
na głowie. 


— Na nieposypanym chodnikr przy 
ul. Gród-ekiej, poślizoąwazy się p. M'ekie- 
wicz» upadła tak nieszczęśliwie, iż zł-msła 
prawą nogę. Po założenin prowizorycznego 
opatrunku, odwiozło ją pogotowie ratunkowe 
do szpitala. 


— Najechanie. Przv ul. Krźmie:zow- 
«kiej naiechał wós na p. Mieczkaowską przy 
oraw ając ją o dotk!iwe skalargenie, 


— Znowu pies. Przy ul. ŻAłkiewskiei 
pokąsnł jakiś bezyzński kundys w obie neg' 
handałoga Atlasa, 


— Sąd nad bolszewikami. W ; nie- 
działek rozooe:nie się w Budzpes<cie troces 
a samordowsnie 2 oflcerów ukraińskich Effi- 
mowa j Kakzona. Oskarżonymi są prórz B-li 
Kuhas i innveh komissrzy ludowvch, zbie- 
głyet z Węgier, także Władysław Samuely. 


— Zaproszenie na walne sgron:adze- 
nie Tow. Ssrażź Mogił Polskich Bobais3rów, 
które się odbędzia w piątek 16 styczna br. 
w Bali rstnscowej o godzinie 4 popel? z na- 
stępsiącym porządkiem dziennym: 1. apra- 
wozdanie z organizaęyi, 2. sprawozdan'e ka- 
sowe xa r. 1919. 3. wybór komisyi recizyi- 
nej. 4. sprawy statutu. 5. Nowe wyboru. 6. 
Nowe wybory. 6. wnioski członków. W ra- 
zie braku kompletu o godz. 4 następne ze 
branie o godzinia 5 w tej samej Bali bes 
względ1 na komplet. 


— Towarzystwo Literackie im. A. 
Mickiewicza wraca z nowym rokiem do 
dawne: przedwojennej dzsiałalacśc! naukowei. 
I. naukowa posied<enie Towsrsvsiwa dbe 
dzie ='ę w sobotę 10 stycznia 1920 w XIV 
sali Uniwersytetu Odesyt pt „Idea s «8 
bowość w h'storyi lireratury* wygłosi dr 
Zygmunt Łamovieki, prof. Unw. Warsz Po- 
cz tek paastuslnie o godzinie 5'15 nopol. 
Wstęp *la esłonków Towarzystwa i osób 
za mujących się nauką. 


— Ktoby znał adres Kaz'm'arza Prze- 
radzkiego, «fice a W. P. poehodzacego 1 ziemi 
Pł:ck'ej pow SNierpce, wieś Zawodź, a który 
w lipeu bb sierpniu 1919 r. leczył się w 
sznitalu Technika Lwów Oddz. I sala 2. — 
zechee saw'adomić Referat prasowy D O. G 
uł. Fredry 2 II, p. 


Awantury miłosne, pełen fivesyi i 
wdzięku fl:m Iraneusk' ej wytwórni „Kciapee* 
ukazuje obecnie „Apollo“, Sstuka ta w pię 
ciu aktach należy do owych prześliceaych 
dzieł, które stwarza dowcip i wytworna gra 


afiszu „un roman d'amour et d'aventure“ 
zschwycić musi każd»go subtelnym dowci- 
pem i wykwintną finezyą właściwą Franeu- 
zom. Akcya sztuki rozgrywa się między mło- 
dą dziewczyną Ketty, Janem Sarrazim, dy- 
rektorem bsnku, jego bratem Jackiem, lite- 
ratem, żyjącym jak ptak na gałęzi, orar... 
apaszem paryskim. W roli Ketty czaruje 
Ivonue Printemps. Główną rolę odtwarza 
świetny artysta frascuski Sacha Guitry, 


— W aktualnej sprawie dla rodzin 
pracowników państwowych. Coras straszniej- 
sza i stale wzmsgająca się nierównomierność 
pomiędzy poborami a najkoniecsniejszsymi 
wydat:am: urzędników państwowych, niedo- 
ceniana należycie z pod kąta tego skutków 
zarówno przez Rząd jak i resztę społeczeń- 
stwa przerzuca corsz bardziej i na rodz'ny 
urzędnicze koniecsneść wzmsgania dochodu 
ajeów, mężów, braci czy własnych, drogą 
jakiegość dodatkowego zarobku, 

Jak w tylu innych problemach, ogół 
n'e lubiące szukać nowych dróg, idzie też 
dość niewolniczo za starem i utartem już 
hasłem „do biuc, aa urzędniczki !* 

Pozostawiając na uboezu kwestyę równo- 
wartości biurowej pracy kobiecej i męskiej, 
mimowoli wysuwa się tylko myśl, czy nie 
ma może i innego hasła godnego dla kobiet 
zajęcia, któryby im równe a może nawet 
większe niż praca biurowa dawało dochody 
s także zadowolenie i pozwoliło lepiej i na 
dłuższą metę godzić obowiązki d mowe ze 
zarobkiem jak n, p. t, zw. sztuka sto- 
sowana. 

Bardso wiele żon, sióstr i eórek urzę- 
dników zajmuje się takiemi wyrcbami. do- 
prowadzając nawet do pewnej perfekcyi, wy- 
roby są ładne i ma ogół tańsze i ładniejsze 
od importowanej tandety 

Prawie wszystkie do tej pracy chętna 
kobiety, akarzą sie jednak, że wyroby takie 
nie mają zbytu, że nie ma ich glizie podać 
na oksz, że kupcy zbyt wysokie zaliczają 
procenty komisowe, że „jakoś“ sprzedawać 
nia wypada i t. p. 

Sekcya dla spraw zaopatrywania pra- 
eowników państwowych, pojmując swój obo- 
wiązek jako patronat doli pracowników pań- 
staowych, wogóle postanowiła też ująć ten 
mater”alny problem w aktualne ramy przez 
stworzenie osobnago działu, mającego się 
zająć organizacyą i pośrednictw+m w roz- 
sprzedaż- takich wyrobów, o ile pochodzą 
od rodzia pracowników państwowych i są 
'ch własnemi wyrcbami, 

Panie należące do rodzin urzędników 
państwowych, które zajmują eig wspomnia- 
aym działem sztuki i doprowadziły do 
pewn*j perfexcyi, zechcą też zgłosić się w 
na'bliśszych dniach x: wzorami własnych 
prae (przedewszystkiem s drzewa, w metalu, 
szk'e; hafty wyłą'zone) do biura Sekcyi 
na ratie ul. Jagiell-ńska 7, IL. p. między 
g dzing 1—32 poł, później w Gmachu sej- 
mowym. 


Bezrobocie w piekle. 


„ (wi.) W piekle ed dłuższego czasu pa- 
nnje bezrobocie. Lucyper siedzi na beczce 
smoły, pyka fajeczkę i mie wie, co z czasem 
począć. Dyabły przewaźną część dnia spę- 
dsają na feryach, nogrąteni w drzemce, a 
nocami przy mdłym blaskn palącej się smo- 
ły tłuką ferbla. Grają o laskowe orzechy, bo 
dusze ludzkie, dawniej za stawkę używane, 
straciły wszelką wartość. 

astąpił stan priesycenia: nadmierna 

podaż zabiła popyt. Dawniej. ile to trudu 
taki dyabeł zadawać sobie musiał, bv w si- 
dła ująć człowieka! Wiadomo n, p., jak się 
napocił Lucrper, zanim Twardowskiemu do- 
jaha? końca A Mefisto z Faustem mało 
miał kłopotu? 

Ale też zdobycz, tylu trudami okupio- 
n», miała odpowiednią ceng, była przedmio- 
tem pożądania, Przedewszy tkiem zaś dawała 
rac-ę isinieniu dyabelskiego rodu. Dyabli 
mieli coś do etynienia na tym świecie gza- 
darmo nie wypasali ię na lucyperskiej kuchni, 

Dx'siaj wssystko to należy do prze- 
sgłości. Przez ctwartą zasuwę piekieł ludzi- 
ska pchają się sami. Co chwila w pałające 
eseluści spadają kupy całe i corsz nowe sun 
i coraz ich więcej. Od ywa się to siema 
automatreznie, Nieprzebrane tłumy drabów 
najr smaitszego pokroju — paskarzy, wła- 
mywacty  piekarzy-trucicieli, rzeźn'ków ga- 
*zynającyeh ludność cenami, m»s rzy sprze- 
da'gcych nagie kostki za canę złota, łowców 
mąki i cukru, gromadzących je, by tylko w 
psskarekim zeajdowały się ob egu, numizma- 
tyków, wyłapujących monety, by potem wy- 
duszać sute procenty za wymianę i t. d., i 
t. d. — wstystko to samo pcha się do pie- 
kieł i rezi im nie na żarty zalewem, ska- 
zują< dysbłów na bezrobocie, 
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Notatki iteraeko-4tystyczna 


Repertuar Teatru Miejskiego. 


W piątek, 9 stycznia o godzinie 7 wie- 
czorem po raz pierwszy „Zatruty zdrój“, dra- 
mat w 8 aktsch Waeława Rcgowicza z pp. 
Hałacińską, Michnowską,  Frączkowskim, 
Ratsebką i Hierowskim. 

W sobotę, 10 stycznia o godzinie 3 po 
poładniu „Wąsy i peruka*, komedya w 8 
aktach J, Korzeniowskiego w niezmienionej 
obsadzie. 

W sobotę, 10 stycznia o godzinie 7 
wiectorem „Madame Butterfiy*, opera w 8 
aktech Pucciniego 3 pp. J. Korolewicz-Way- 
dową, Ostrowską, Łowezyńskim, Sieroszew- 
skim i Jeleńskim. 

W niedzielę, 11 stycznia o godz. 830 
po południu „Ryeerz z łabędziem*, 8 skty 
romantycznej bistoryi Br. Winawera w nie- 
zmienionej obsadzie. 

W niedzielę 11 stycznia o godzinie 7 
wieczorem „Róża Stambuła*, operetka w 3 
aktach Falls z pp. Miłowską, Bogdanowi- 
czówną, Kuligowskim, Folańskim i Justia- 
nem. 

W poniedziałek, 12 stycznia o godzinie 
7 wieczorem po raz drugi „Zatruty zdrój”, 
dremat w 3 sktach Wacława Bogowicza z 
pp. Hałacińską, Michnowską, Frąezkowskim, 
Ratsehką i Hierowskim. 


„Ziemia Zamojska“. W ostatnich cza- 
sach zaczęło wychodzić pismo Ziemia Zamojska. 
Pojawiać się oho będzie 8 razy w miesiącu. 
Wydaje je sejmik powiatowy. Zadaniem pi- 
sma jest opracowywanie życia politycznego 

owiatu zamojskiego i informowanie o Z8- 
rządzeniach Rsądn i władz miejscowych. 
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Obowiązkiem każdego obywatela 
jest nabywać 


5° Polską Pożyczkę Państwową. 


Telegramy P. A. T. 


Sejm Walny. 


Oświadczenie Ministra skarbu. 


Warszawa. W dalszym ciągu śr 
przemówienia P, Minister skar'u Grabski 
przeszedł do sprawy aktualnej stosunku ko- 
rony do marki. Jeżeli my za korony dajemy 
markę, to poniewieramy wprost markę. Oho- 
ciaźbyśmy dali za nią sto za sto, to nie 
wieleby to pomogło tej części kraju, bo onaby 
z tego nie skorzystała. Żadna ezęść kraiu 
nie może wzbogacić się na reszeie kraju. 
Kasida część kraju może znależć własay áo- 
brobyt tylko w związku z dobrobytem ¿złe 
go kraju. (Głosy: Słusznie) Jeżeli marka 
polska straciła swoje znaczenie w stosupkr 
do korony niezmiernie szybko i niewspół- 
miernie do cen produktów i cen żywności 
i niewspółmiernie do teg? jak stała marka 
za gran'cą (gdyż kurs msrki w Warszawie 
jest wyższy, aniżeli n. p. w Zurychu) to u- 
wałałem w tem niebezpieczeństwo bardzo 

oważ 6. Więc przeciw napływowi koron x. 
zegranicy ksźdy Minister musiałby się bro- 
nić wszelkimi sposobami. 

Z ebwilą, gdy żobaczyłem, że ten 
wpływ jest wywołany tem, że Polska kra- 
jowa Kasa pożyczkowa kwpow»ła nieustannie 
ogromne ilości koron. gdy przez 2 miesiące 
od połowy października do połowy grudnia 
zakupiono z» pół miliarda koron (Głosy: 
skandal, to niesłyehne, to sprawa Dra B- 
lińskiego, pod sad z nim!) musisłem przeciw 
temu, jsko Minister skarbu wystąpić. Nie 
mówię o moim poprzedniku, nie jego to 
było winą lecz 0 ekolicznościach, które się 
na to złożyły. 

Dlaczego kupowano? Kupowano dla 
wojska. Zakupy , te rob ono w zaślepieniu 
nie rozumiejąc całej sytuscyi, że jeżeli sie 
kupuje dla wojska w koronach a wydaje się 
tylko markami, to się tatą operacvą sst“ esnie 
śrubuje kurs koronv, sztucznie się wytwarza 
na rynku warszawskim kurs o 200/, wyższ: 
aniżeli na rynkach zagrawicznych. Nal-żało 
to wszystko przewidzieć 2 miesiące temu, 
jak tylko zaczął się ruch śrubrwanis koron. 
zarządzeniami, które wypływęły z tekiej 8y- 
twaeri. 84 dwa sposoby uniezależnienia się 
od érabowania kursu dla pewnej walety w 
górę, o ile Brąd staje się nsbywcą tej ws- 
juty. Jedno z dwoiga, jeżeli Brad konisernie 
potrsebuje mieć korony dla wojska i dla 
zakupów wojskowych, tudzież dla wypłacznia 
pensyi, to musi je drukować, albo (i jest 


naierostszy sposób) musi w tym kraju, w 


5 


tach i posiada troche więeej gotówki, aby 


FO a dotyehczas kursują korony, wprowa-* ci wszyscy czuli, że z ehwilą, gdy dostaną 


zić marki. Jeżeli się zaś nie robi sni jedne- 


go ani drug eg”, jeżeli s ę czeka miesiącami | 
na taką sytuacyę, to się otwiera w ten spo- | 


sób granice dla spekulacyi, T-n stan rzeczy 


musiał zapanować ned tą sytuacyą. 


Mój poprzednik widział to niebezpie-, lacyę niż 70 pre, O tem będziemy się mogli: 


czeństwo i zwrócił się do galicyjskich ban- 
ków ażeby one wypuściły pewne obligacye 


inna walutę, ta waluta ich nie skrzywdzi, 


że będzie oparta na sprawiedliwym mierri- 
ku tj na cenie, po jakiej sprzedawał kto 
swoje produkta. 
budżetowej. Stosunek ton wykaże niższą re- 


przekonać. 


Jeżeli poszedłem na relacyg 70, to dla-! 


Wszystkie dane bardziej ;tu wypadek s'mohójstwa czy też morderstwa, 


musiał być w pewien sposób ujęty, Rząd | szczegółowe przedstawię Panom w komisyj | 


nika Jagiełły starszego wachmistrsa żandat- 
meryi p-lowaj był j armii Hallera Juliana 
psita lełącegy hex żyzia z przestrzeloną 
piersią, Nis znaleziono przy nim sni broni 
ani pieeiędry. Nie wiadomo», esy sschodzi 


Województwo lubelskie. 


Lublin. Wojewoda Stsnivław Moska- 
Jewski 'rganizuja w stybkiem tempie urzsd 


koronowe. Galicyjskie banki jednak, gdy |tego, że trochę chciałem uwzelędnić sytua-| bod wsgledam wewnetrznym. O ctw?rciu 
cyo naciągniętą. która się wyrworsyła w je-|JeFo zewnętrznej działalności nastąpią 080- 


mój poprzednik ustąpił, odmówiły. 
Obiąwszy Ministerstwo skarbu 

mogłem wobec odroczenia Sejmu przedłożyć 

przygotowanego prreremnie już przedtem 


nie | 


dnej dzielnicy, nie chciałem. ażeby w taj 
dzielnicy wytworzyło się jakiekolwiek rozgo- 
ryczenie, a wiam, że wie iet dobrem sianie 


p'anu jsk należy postąpić. Są dwa sposcby | rozgoryezenia. To *est bowiem niemożliwem 


zwalerania tego sz«očliwego objawu: Albo 
wynuszczenis biletów koronowych w tych 
częściach Państwa, gdzie kursują korony, 
albo zastanowić relacyę stala obowiąw jacą, 
wedle której miałyby korony i marki jedna- 
kowy kurs wa wszystkich częściach Państwa 
Polskiego. Na kresach wschodnith zaprowa 
dzono przymusowy kurs rubla i msrki: ra- 
bel równy marce, pomimo że na giełdzie 
warszawskiej płacono 200 marek za 100 
rubli, ostatni kurs rubla spada, mimo to 
wszyscy przyjmują tam rubla za markę. 
Otóż istotnie dziwić się trzeba, że tego, co 
zrobiono na kressch wschodBich w stosunku 
do rubla nie zrobiono w stosunku do 
korony. 

A zrobić to należało, bo w ustawie o 
krajowej Kasie pożyezkowej wyraźuie jest 
powiedziane. że marki polskie są vrawnym 
środkiem płatniczym w całem Państwie i 
przyjmowane są przez urzędy w ich nomi- 
nalnej wartości. Zdawałoby się więc, że od 
dawna należało to zrobić, Ale ustanawiać 
bez Sejmu relaeyi dla wypełniania zobowią- 
zań, sprawy dla całego życia gospodarczego 
tak ważnej bəz Sajmu załatwiać nie można 
było i dlatego aż do dnia dzisiejszego cze- 
kać musiałem. I distego z tym wnioskiem 
dziś występuję. To, co dotychczas zrobiłem, 
hyło koniecznością, wywoł»ną tem, aby Kra- 
jowa Polsk: Kasa pożyczkows nie kupowała 
korony z dnis na dzień po nieodpowiednim 
kursie, Z chwilą obięcia urzędowania wyda- 
łem rozporządzenie, ażeby Polaka Kasa Po- 
żyezkowa no kursie wyższym niż zsgranieą 
koron nie kupowała. 

Gdy wydałem to rozporządzenie koron 
już nie byśo, bo w Polsce nikt koron nie 
chciał odd'wać po kursie zagraniesnym, bo 
wytworzył się pasek dzięki temu nsdmier- 
memu zakuyowi pół miliarda koron. Trzeba 
więc był» znaleźć inne wyjście. Zrobiłem 
to, eo zrabić było obowiązkiem moim jako 
Ministra skzrbu, Mianowice, droga część 
artyknła ustawy o Polskiej Kasie Pożyczko- 
wej głosi: 

„W tych dzielniesch krajn, w których 
prawnie obowiazują ruhla i korony, ich sto- 
sunek do marki polsciej ustanowiony będzia 
peryodycznie przez Ministra skarbu“, 

Więe mogłem zrobić to, co było w mo- 
jej mocy i ustanowić relacyę korony do 
marki. Jską powiniśmy ustanowić relacye ? 
Taka. którsby mie była bardzo wysoka, któ- 
raby podąśsła za kursem giełdowym i oczy- 
wiście sprawiedliwym operacyom giełdowym, 
musiał'm nstanowić Biską re!acyę, Ta moja 
relacya nia może wywoływać trudności ży- 
eiowych, W dniu ostatniego posiedzenia 
sejmowego przyjąłem tu w gmachu sejmo- 
wym delegtcyę urzędników galicyjskich, któ 
rej wytłumaczyłem, że relacyę tę ustasawia 
się nie dlsiego, ażeby utrudnić sytuacyę 
urzędników, bo zadaniem Rsąda jest, żeby 
nie urzędnicy i robotnicy tracili na relacyi, 
lecz spakulacys, Urzędnicy nie stracą nie, 
bo Skarb im rółnicę dołoży, Jażeli omi otrzy- 
mają relaeyg niaodpowiednią w stosunku de 
tego, co w sklepie kupuią, jeżeli traeą 20 pre. 
bedą mieli dodanych 20 pre., jeżeli stracą 
30 pre., będą mieli dodanych 80 pre. Ale 
nie stworzy się zachęty dla spekulautów. 

Bo gdyby stwortyć relieyę większą, 
nie byłoby kłopotu z urzędnikami, którzy 
byli w kłąć umyślnie wprowadzeni, bo im 
wytłumsezyłem, że rzuczją hasło, które nio- 
są ich fałsywi kapłani, bn nie urzędnika 
obchodzi 100 za 100 leez tego, który im to 
hasło podsuwa, Urzędnicy otrzymali sape 
wnienie 1e strony Rządu, Ż3 nie nie straeg. 
Trzeba więc, aby jak naiszybciej wniosek 
mćj, który opiewa: stała relacya womiędzy 
koroną i marką ns całem terytoryum Psń- 
stwa Polskiego. który ustanawia te r: lacye 
na 70 wczłem Państwie, sby jak najszybciej 
odesłać do komisyi budżetowej. ażeby ona 
jak najszybciej przyszła s tą sprawą do 
Sejmu 

O ostatecznemm zadecrdowaniu tej spra- 
wy, która przyjęła niewątpliwie charakter 
gorący © jednej dxielnicy krejn, zupełnie 
niedcpuszczalny charakter który jestera prze 
konany, że wstanie, jak tylko znaną będzie 
wszystkim wyraźnz i jsrna wola S:jmu Sejm 
jak pajrrchlej rosstrzygnęć powinien. O to 
ehodzić będzie, ażeby ten włościania, który 
nagromadził zapas gotówki za produkts, k*ó- 
re sprzedawał, — ażeby ten mieszczanin, 
który również zaoszczędził w swoich obro- 


w Państwie Polskiera, niemożliwam jest ży- 
czyć jskiejkolwiek dzielnicy Państwa Pol 
skiego, ażeby stała pod wpływem spekulaeyi. 
Trreba okavać, że Polska jes* trochę silniej- 
sza od tych żywiołów, które opierają się na 
spekulseyi. Trzeba raz zdobyć się na to, że 
Polska nie ulęknie się tych, którzy wierzą 
w potęgę swoich organizseyi, którzy na nas 
wymusić cheą swoje ż:dania. 

(Huczae brawa i oklaski). 

Przystąpiono do nagłago wniosku Mi- 
nistra skarbu Rreczypospolitej o ustanowie 
niu marki polskiej prawnym środkiem pła- 
tniezym na ca*ym obszarze Rzeczypospolitej 
Polskiej. 


Dyskusya. 


W dyskusyi ogólnej nad mową Mini- 
stra skarbu z»brał głcs p, Diamand. 

Mowca nważs, że sprawa jest nadzwy- 
czajnie pilns i powinaa być załatwiona jak 
najrychlej Już w czerwcu, kiedy p. Koglich 
przed ożył swoją ustawę. mówca był gorą- 
cym zwolennikiem jak najszybszego załać- 
wienia sprawy korony i marki, niestety 
większość nie była kunsekwentną. 

P Karpiński i większość sejmowa un ie 
ważnili ustawę i gdyby dziś nia wiedzieć 
jaki wniosek wpłynął do Ixby, to na decy- 
zyę wywarłyby wpływ nie momenty rzeczo- 
we, le:z ubocsne (Głosy: Biliński, to teź 
uboe'ny moment), Js, proszę panów, nie 
powoływałem Bilińskiego, ja wówczas nie 
byłem: prerydentem ministrów (Głosy: I nie 
będziesz pan nim). Ja też tego nie robiłem. 
Jeżeli mówię o uboeznych wzylędach, to 
dlatego, że tych ubocznych względów było 
za dożo. Jeżeli p. Biliński ustąpił, to nie 
z powodu tego. co zrobił złego, leez za te, 
co zrobił dobrego P. Bilitaki popełnił zna- 
esnie większe błędy, niż te, o których się 
mówi, ale nie dlatego go usunięto, lecz je- 
dynie dlatego, że chciał położyć tamę sa- 
mowoli poszczególnych ministrów. Pan Mi- 
nister skarbu przedłożył ten projekt, które- 
go krytykować obecnie nie mogę, bo w tej 
chwili mówię tylko o nsgłości, ale które- 
go uzasadniecie wymaga bardzo ścisłej po- 
lemiki. 

Potrzebne jest pozatem bardzo szcze- 
gółowe porozumienie z P, Ministrem skat- 
bu c» do*polityki skarbowej a także i co 
do kwestyi waluty w Polsce. Unifikaeya wa- 
luty musi być dokonaną. Naitrudniejszą jst 
tylko sprawa relacyi korony do dawnej mar- 
ki. Sytuaeya, która powstała za rrądów P. 
Grabskióeo, przyspieszyła konieczność zała- 
twienia sprawy unifikscyi waluty, Z tego, 
co się stało dotychezss, uwsłam, ża porozu 
mienie z P, Grabskim jest bardziej konieczne, 
niżeli z każdym z jego peprzedników, 

P. Diamand krytykuja następnie rox 
porrądzenia Miuistra, przyznaje jednak, że 
aytnaeys Ministra jest bardzo trudna, gdyż 
serawy finaasowe sẹ skomplikowane i trudns 
Mowca prosi, by nie załatwiać sprawy wa- 
lutowej kawałkami, »żebv sprawa walutowa, 
kwestya walki między koroną i marką nie 
stała się ipstotucyą Państwa Polskiego. To. 
co zrobimy teraz — powiada mowca — mu 
simy srobić zupełnie i w całości, a wyui- 
kiem tego winaa być jedna waluta w esłem 
Państwie. Mowca zastrzega sobie w toj spra 
wie przy następn=m czytaniu głos w spra 
wie merytorycznej i uznając projskt umfi 
kacyi waluty za nagły. * oświadczył się za 
nagłością wniosku, stwierdzając. że sprawie 
t-j nikt w Seim'e nagłości odmówić nie 
może (Brawo). 

Nagłość wniosku przyjęto jednomyślnie 
a wniosek od-słano do komisvi budżetowej 

Na tem obrady zamknięto. Następne 
posiedzenia driś o godzinie 4 po poł, 


Walka ze złodziejem. 


Kraków. Dzienniki podają. że wczoraj 
policyant przytrzymał pewnego złodzieja, 
który skredł portfel z pieniądzmi na główaej 
poezcie, Złodziej stawisł opór policysntowi, 
a nawet zdołał mu wyrwać sza*lo W kry 
tycznym momencie nadbiegż mu drugi poli- 
craut z pomoeą i wystrzałem z rewolweru 
półożył słodzieja trupem. 


Tajemnicza śmierć. 


Kraków. Jak pod:ją dzienniki w noey 
ze środy na czwartek znaleziono koło pom- 


bne zawiadomienia, Prow'zoryc-nym kierowani- 
kiem prexydyalnego biura wojewódzkiego 
jest dr. Hilerowicz. 


Przed przybyciem Naczelnika Państwa. 


Lublin. Przygotowania do przyjęcia 
Naczelnika Pzństwa, który przybędzie w 
w niedzielę do Lublina, są w pałnym to- 
ku. Ns czela komitetu urządzającego przy- 
jęcia stoi wiceprezyd:nt miasta Dylewski. 
Program przyjęcia jest następujący: Powita- 
nie na dworcu kolejowym p zez przadstawi- 
cieli władz wojskowych i miejskich oraz 
przez delegacye, Po nabożeństwie w kate- 
drze przyjmie Naezelnik Pzństwa delegacye. 
Władze wojskowa dadzą śnisdanie ns cześć 
Naczelnika Państwa w pałacu Radziwiłłow- 
skim. Missto da obiad na cześć Naczelnika 
Państwa, a staraniem komitetu przyjęcia od- 
będzie się raut. 


Telegramy własne 
„Gazety Lwowskiej”. 


Z Sejmu. 


Warszawa. Po otwsrcin posiedzenia 
sejmowego nastrój był początkowo chłodny. 
Na sali byłe mało posłów, większość prze- 
chsdzała się po kuluarach. Ożywiło się do- 
piero, gdy p. Di mand w rozmowie x pre- 
mierem Skulskim głośno zaczął wywodzić, 
ie przygotowany przaz Ministra skarbu wnio- 
sek j st szkodliwy. Atmosfera w Sejmie stała 
się gorętszą. Posłowie oczekiwali zgłoszenia 
wniosku nagłego Min. Grabskiego z mie- 
cierpliwością, 

Artskuł I. tego wniosku brzmi: 

Marka polska jest prawnym średkiem 
płatniczym na eałvm obetarze Polski. 

Artykuł II. W tych dzielnicach Polski, 
w których dotąd prawnym środkiem wypłaty 
była korona, wypłaty muszą być dokonywane 
w markach lub koronach w stosunku 100 
koron równa się 70 msrkom Każdy, kto prze- 
kroczy te przepisy, będzie karany aresztem 
do 1 roku lub grzywną do miliona koron. 
Wszelkie transskcye po kursie innym będą 
nieważne. Ustawa wchodzi w życie 3 dniem 
ogłoszenia. 

Minister Grabski w dłuższem przemó- 
wieniu uzssadniał swój wniosek. 

P. Diamand oświadczył, iż popiera 
nagłość wniosku, dodał jednak, że sam wpio- 
sek uwsża za szkodliwy, 

Nsgłość wniosku przyjęto i odesłano 
do komisyi skarbowo-budżetowej, która w naj- 
bliższym czasie ma przyjść ze sprawozdaniem 
na plenum. 


Naczelny i odpówiedzialny redaktor : 
STANISŁAW ROSSOWSKI. 


NADESŁANE. 


"ata rubrykc Nadskayt mie bierze sdpewiadziainuka! 


Stowarzyszenie spożywcze kolejarzy „ZESPÓŁ, 
we Lwowie-Podzamczu, ul. Zółkiewska 1. 42 b. 
zaprasza swoich członków ndziałowych na 
Walne Zgromadzenie 
które odbędzie się w niedzielę d. 18 stycznia 1920 
o godzinie 4-tej po południu, 
Porządek dzienny : 


1. Sprawozdanie z działalności, 
2. Budżet. 
3. Wybór zarządu i Rady nadzorczej. 
4. Wnioski. 
Rada nadzorcza: Górski. 


APOLLO XX 


Dziś z powodu koncertu 


8 tylko do godziny 'l28 wiecz. 


po raz pierwszy 


< Awantury miłosne 


z artystą teatrów paryskich 


Sachą Guihy. 
AC MOCH 


' 


 stępujące przedmioty w sprawach karnych o 


OGŁOSZENIA URZĘDOWE. 


Rozmaite obwieszczenia. 


Prez. 3127 28 Vr./19, Edykt zbiorowy. 
Sąd okręgowy w Pr emyślu ogłasza, że w te- 
goż przechowaniu znajdują się następujące 
przedmioty odebrane obwinionym jako rzeczy 
im widocznie obce, lub nieprawnie nabyte, 
o które prawni właściciele nie zgłosili się 
i wyśledzeni być nie mogą z osoby i z miejsca 
pobytu, W szczególności przechowane są na- 


zbrodaie kradzieży: 1. Wiktora Pekusia Vr. 
803/4 pod por. 412/4 koszulka dziecinna, 2 
koszulu męzkie, 2 chustki do nosa, 5 koł- 
nierzy, para manszetów, kamizelka, kalesony, 
krawatka, szkarpetki, walizka, palto; 2 Mi- 
chała Gągolowskiego Vr. 1084/12 pulares i 
łańczuszek niklowy; 3. Leopolda Zarzecznega 
Vr, 866/13 laska okuta poz. 146,18; 4. Bo- 
zalii Kuhba Vr. 703/15 poz. 13,16, 2 kapy 
na łóżka, czarną chustkę, obrus, żakiet aksa- 
mitay, bluzkę aksamitną, sukieńka dziecinna, 
kapuza dziecinna, bluzka biała, fartuszek ha- 
ftowany, dzbanek fajansowy, dzbanek bla- 
szany i pod poz. 15/16 puszkę na harbatę, 
2 baniaki; 5, Jana Niedopada Vr. 897/15 
pod poz. 8/16 dwa większe i jeden mniejszy 
lichtarze srebrne, samowar mosiężny, para 
łyżew nmiklowych i 4 czajniki niklowe; 6. 
Anny Siutra Vr. 409/15 poz 27/16 stół 
żółty z ceratą na wierzchu; 7. Stanisława 
Balickiego Vr, 932/15 3 filiżanki, salaterka 
mała płecięgutowa, salsterka porcelanowa 
zbita, połmisek płecięgutowy, poszewka dym- 
kowa z monogramem B. L., dywani« stary, 
ręcznik z monogramem F. S., spodnica czarna 
aksamitna, kawaiek aksamitu czarnego i ziv- 
lony kufer drewniany; 8. Paranki Włoch 
Yr. 1392/15 poz. 49/16 poszwa z pierzyny, 
surdut i zarczutka; 9. Maryi H.tała Vr, 
1646/15 pos, 9/16 jedna poduszka, 2? mate- 
race, % koszule damskie, 2 baniaki, 2 po- 
krywki i brytwanna; 10. Maryi Mościdło 
Vr, 5/16 poz. 1/16, 3 poszewki na jaski, 
chusteczka jedwabna, 3 obrusy białe, 2 
poszewek na poduszki, poszwa na pierzynę, 
poszewka kolorowa, prześcieradło na kołdrę, 
prześcieradło na łóżko, 2 małe nakrycia na 
stół; 11. Gusty Biank Vr. 44/16 pos, 73,16 
4 kapy i 2 dywany; 12. Hryńka Musiejow- 
skiego Vr. 1937/16 poz. 109/16 5 szklanek, 
2 łyżki, 2 łyżeczki 1 2 wideice; 13, Michała 
Martowicza Vr, 2060/17 poz. 154/17 wierzch 
z futra męskiego; 1%. Zofii Gamracy Vr. 
987/16 poz. 60/16 2 poduszki; 15. Maryi 
Przetacznik Vr, 258/17 poz. 38/17 para bu- 
tów z cholewami i korzuszek; 16. Jana Wo- 
jakowskiego Vr. 382/16 poz. 28/16 klucz od 
zakręcwnia rur; 17 „bary! Sobolak Vr. 1568/17 
poz. 126/17 kaftanik czerwony; 18. Andrzeja 
Bosowsziego Vr. 236/15 poz. 31/16 2 firanki 
do osien; 19. Hanki Mudrej Vr. 572/17 po 
duszka w niebieskie i białe paski przecho- 
wana w sądzie powiatowym w Krakowcu 
do l, cz, Z. 572/17 pod por. 8/15; 20, Bta- 
nisława Drobiaiąka Vr. 317/16 pz. 18,16 
2 worki, kożuch, organtyna, gaza 1 papiero- 
śniea z monogramem 0. B; 21, Wojciecha 
Dąbrowskiego Vr. 128/16 poz. 40/15, kosz 
pleciony, kapa bordo, ramki wyrzynane na 
fotografie, 5 sztuk płócienaych robot ku:heu- 
nych, kołdra, para bucików żoitych, tabletka, 
nocna koszula damska, spodnita jedwabna 
niebieska, spodnica wełniana popielata, rę- 
cznik, 2 poszwy na kołdrę, staniczek biały 
jedwabny, 2 poszewki na poduszkę, 4 i pół 
metr. materyi czerwonej nx rosypy, bluzka 
jedwabna damska pcpruca i nocna pluisowa 
czapeczka męska; 22, Katsrsyny Kaczor Vr, 
290/19 poz. 19/19, tytomierka, portf:l, pugi 
lares, scyzoryk, poszewka krązowa; 28. Anna 
Bohacz Vr. 1500/18 p.z. 106/19 stolarz na 
23 kartki, barometr, popieiuiczka i wierzch 
do solniczki; 24. Leona Grietza Vr. 442/16 

oz, 10/15 pozzawka. chusteczka, 6 koszul i 

par ksiesonów; 25. Magdaleny Krzeczkow- 
skiej Vr. 508/16 poz. 29/16 i inne serweta 
z monogramem M, W., baniak, 3 rynki, na- 
krywka, kurtka, zwój chudn:ka, kalesony, 
„czapka, 2 ręczniki, garnuszek, gąbka ścierka, 
bluzka względnie kafisnik, serweta i $ 
książki; 26, Michała Myszywody i tow. Vr, 
2511/14 przechowane w depozycie kżrnym 
T, III. pag. 18% poz. 285, 1 banknot 20 ko- 
ronowy, 2 banknoty po 10 koron, 3 monety 
po 5 koron w srebrze, 1 dukat złoty, 29 
sztuk po 1 koronie w srebrze, 3 sztuk po 
20 hal., 9 sztuk po 10 halerzy, 15 satuk po 
Z hai., 2 sztuki po 1 hal., 10 fenigów, ze- 
garek złoty, zegarek srebrny omega, z- garek 
imternational, 3 łańcuszki duble; 27, Lei 
Giäbər Vr. 1684/18 poz. 307/19, 3 wręczki 
z przesyłek pocztowych; 28, Mikołaja La- 
szoka Vr. 600/16 poz. 30/16 kurtka i kawa- 
łek ołówka; 29. Bronisława Wiśniowskiego 
Vr, 1300/18 poz, 188/17 paczka x drutem, 
2 scysoryk: i papierośniea; 80. Franeiszka 
Hnuica Vr. 1186/16 pod poz. 186/7, 4 paki, 
% kufry i 1 kosz zawierające różne garde- 


troby męskie i damskie, bieliznę męską ij landstaft, rama, lampka, 4 tależyki, brytwan- 
damską, materace, kołdry, koce, chustki, dy-4na, stolik, nocnik i pas biały, 65. Mikołaja 


wany, ręczniki, kotary, różnoko! rowe i kapy 
de łóżek, których szezegółowy wykaz można 
przeglądnąć w tut. reagazynie lie sądowych 
z wyjątkiem lca poz. 455 t, j. spośniea; 31. 
Ireny Kułodziej Vr. 1311/16 poz. 185/17 
prześcieradło, poduszka, kołdr» i dzb xek; 
32, Ludwiki Truchanowicz Vr. 38,17 poz. 
55/17, 2 worki, kapa na łóżko, 2 dywaniki 
i pod poz. 9,17 garnek, pokrywza, rynka, 
miska, prześc eradło, obrus, spodnica, po- 
szewka na jasiek; 33. Rozalii Bittner Vr. 
1395/17 poz. 110/17 torba podróżna; 84. 
Stefani W:óbl właściwie Wróbel Vr. 27/15 
poz. 26/15, 2 krzeseł, lustro, dywan, 2 rynki, 
nakrywka, p'duszka, jasiak, 10 metrów cho- 
dnika i k-e wojskowy; 35. Franciszkowi Pa- 
luta Vr. 92/15, poz. 85/15, poszewka, sre- 
brna łyżeczka, 2 widelce, 2 krzesła, stojące 
wiszadło, parawan, 2 budziki, 3 półmiski, 
8 talerzy w.ększych, 2 talerze mniejsze, klosz 
na kwiaty, 7 małych tale zyków, mały pół- 
misek, solniczka; nachtkastl:k, czarny kul- 
czek; 36, Annie Amarowicz i tow. Vr. 
280/15 pod poz. 36/16, 4 pakiety z bucikami 
i ruska książka do nabożeństwa poz. 99/15, 
3 firanki. do okien, 3 żakiety, 2 wieszadła 
na ubrania, żak et brukseiinowy, para buci- 
ków, gurt od siodła i koc; 37, Zofia Luczek 
Vr. 482/15 poz. 81/15 dzban porcelanowy, 
8 tależe, 8 prześcieradła, 2 chustki do nosa 
i 1 ręcznik 1 poz. 90/15 biały fartuszek i 
biała bluzka; 38. Franciszka Wróblewskieoo 
Vr. 549/15 poz. 62/15 książek powieści i al- 
bum; 39. Józef Nakonecznej Vr. 649/15 poz 
67/15 woreczek biaiy, 2 prześcieradła, ko- 
szuia do kąpieli, 4 ręczniki, kuszula zimowa, 
bluzka damska, 2 pary kalesvnów, 2 czapki 
męskie, domino do grania, 2 ciężarki od wagi, 
korkociąg, 2 pulsresy i poz, 78,12,2 baniak, 
żelazne; 40. Józefa i Zofii Ulekich Vr, 
981/15 poz. 115/15 paczka, łóżko blaszane; 
krzesło i umywalnia; 41. Maryi Zubelik Vr, 
758/15 poz. 91/15, 4% prześcieradła i twój 
materyi; 42  Teodozyi Szyner Vr. 1196/15 
poz. 95/16, 3 rondli emaltowane, 3 maszyu- 
ki do piany, nóż do krajania tortów, zabaw- 
ka; 48, Malwiny Zielińskiej Vr. 1198/15 poz. 
108/15, maszyna do szycia, garnitur (postu- 
ment) na wódkę, necesser, walizka, kubki 
mosiężne, poszewka, obrus, prześcieradło pod 
kołdrę; 44, Sary Nadel Vr, 1404/15 poz. 
105/15 poszewka z poduszki; 45, Marty Ko- 
styk Vr. 100/16 poz, 29/15, 8 poduszki i 
obrus, 4 prześcieiadła, 2 roczuiki; 46. Ro- 
mana Szumańskiego Vr. 1118/15 poz. 88/15, 
popielniczka mieaziara i futerał na pistolet; 
47, Katarzynie Chr bak Vr 288.15 w depo- 
zycie T. III. pèg. 94 poz. 179, 2 łyteczki 
mklowe; 48, Annie Wojtowicz Vr, 613/16 w 
depozycie T, lII, pag. 122 poz. 249, pier- 
ścień złoty z monograməm W. Są; 49. Jana 
Pierożyńskiego Vr. 52/15 Tom. II. pag. 88 
poz. 164, pierścień złoty, talar srebrny 1 
gotówka 3 kor. 60 hai; 50. Jana Filipa 
bierożyńskiego Vr. 52/15 poz. 21/15 i poz. 
28/15, kluczs, świderki, para trzewików, bie- 
lxna, pbrania i koce, bluzka, żelazo do pra- 
sowania; 51. Mieczysława Kwolika Vr. 666/15 
T. TI, pag. 108 poz. 211, 10 kółək srebr- 
nych i & szybki srebrne; 52, Marya Kuzyk 
Vr. 585/16 poz. 33/16, obrazki Matki Bo 
skiej w ramach złoconycb; 53. Antoniego 
Kurtyz Vr. 546/15 poz. 11/16, kufer, blasza- 
ne pudłp, misko, rądel, 8 tależe; 54, N, N. 
Vr, 800/16 poz. 52/16, kapelusz damski; 55, 
Paw Kuropas i tow. Vr. 1558/16, przecho- 
wane w depozycie T. III. pag. 132 poz. 278, 
gotówka 1100 kor., oraz poz. 96/16 lie. sąd. 
paczka; 56. Adama Tomaszewskiego Vr, 
1088/19 poz. 98/19, dep. karnego sądu po 
wiatowego Przemyśl, pulares z kwotą 24 kor, 
35 hal; 67. Maryi Gałązka Vr. 25/15 poz 
7/15, 2 chusteczki i materya pokrajana; 58, 
Maryi Humańczuk Vr. 985/15 poz. 104/15. 
poszwa na pierzynę biała i jedna kolorowa, 
pierzyna, kalesony, koszula męska, ręcznik, 
poszewka z wstawkami i wstążka, szalik ró- 
żowy, płaszcz gumowy, marynarka, surdut, 
zursutka; 59. Kozałii Rosner Vr. 651,16 poz, 
68/15, bluzka w paski niebieskie. © obrnsy, 
2 widelce; 60. Maryi Kitela Vr. 547/16 poz, 
85/15, trykot dainski, halka damska, 3 po- 
Szwy, koszula męska, 3 kawałki płótna sza 
rego; 61. Katarzyny Czornyk Vr. 1045/16 
poz. 59/16, para starych trzewików, fartuszek, 
spodnica, bluzka; 62, Katarzyny Szezepań- 
skiej Vr, 748/15 pox. 76/16, fiaranka niciana 
biała, ręcznik z monogramem M. H., 9 sztuk 
różnych koronek 1 wstawek, haika biała ko- 
ronkowa, dziecinua, poszewka na jasiek z 
monogramem H. M., poszewka na jaśia s 
monogramem B. M., poszewka na jasiek nr. 
82, 4 duże białe obrusy z monogramem M. 
H. i rądel miedziany; 63. Katarzyny Pryduń 
Vr. 634/16 poz. 89/10, wanienka dziecinna, 
2 noże kuchenne, 2 łyżki, 2 widelce i no- 
życzki; 64. Macieja Owiętalskiego Vr, 794 
pod poz. 83/16 w sądzis powiatowym w Są- 


dowej Wiszki przechowkae 7 lisich ogonów, | oni przeto w 


Byrki Vr, 2383/16 pod poz. 28/6 sądu pow. 
Sądowa Wiszvis, półmisek, szczctka ryżowa, 
4 ksiyżek polskich, wazo, 12 łyżeczek, dy- 
wan k, 4 torby i wiesz:dł» na ręcrmk; 66. 
Maryi Stupczyńskiej Vr. 679/18 poz. 163/18, 
ubranie granatowe męskia, chustka do nosa, 
kawałek haf.u, szalik, chustka czarna, ko- 
szula męska, firanka; 67, Rozalii Stepaniak 
Vr. 2274/17 poz. 46/16 sądu powiatowego 
Sądowa Wisznia 3 m. taśmy. 

Wzywa się każdego, ktoby do wyszeze- 
gólnionych wyżej przedmiotów prawa sobie 
rościł, by w ciągu roku, licząc od dnia w 
którym ogłoszenie po raz trzeci w tej gaze- 
cie się pojawi, w tut. sądzie się zgłosił i 
prawo swoje wykazał. Jeżeli w przeciągu 
powyższego terminu edy:talnego nikt praw 
swoich do tych przedmiotów nie wywiedzie, 
przedmioty te lub cena za nie uzyskana wy- 
dane zostaną Skarbowi Państwa, przeciw 
któremu do 30 lat od trzeciego edyktu wolno 
uprawnionemu poszukiwać w drodze prawa 
cgwilnego swych roszczeń do ceny kupna, 


Sąd okręgowy, Oddział Vf, 
Przemyśl 26 listopada 1919. (6422 3—3) 


L. 21374/19, Dnia 10 grudnia 1918 
zakwestyonowała policya wojskowa u Broni- 
sławy Homowej w Siaromieściu pod lk. 169 
zaaczniejszą slość tytoniu, cygar i papiero- 
sów rządow:go pochodzenia za kwoty 2.9v8 
koron 380 hal. wedie ceny dla konsumentów. 
Ninie;szem wzywa się każdego, ktoby rościł 
sobie pretensye do powyższych wyrobów ty- 
toniowych, ażeby w terminie 90 dm liczące 
od dnia «gioszenia niniejszego zaweżwania 
zgłusił sig w Dyrekcyi okręgu skarbowego 
s Rzeszowie, w przeciwnym bowiem razie 
postąpi Sig z przytrzymanymi wyrobami ty- 
toniowymi wedle prawa. 

Dyrekcya okręgu skarbo rego. 
Rzeszów, dn a 18 gradn:a 1919, (12 2—2) 


L, 11.66%4/19 
Obwieszczenie 


(16 1—3) 


w celu nadznia głównej składowni tytoniu 
w Dobromilu. 


"Połączona z trafiką składową główna 
składownia tyioniu bydzie obsadzona drogą 
pubłiczuej konkurency:. Zawiadowea składo- 
wni jest ubuwiązany do sprzedaży wartość o- 
wyċù znaczków stemp'owych tudzież upra- 
wnion; do sprzedaży wariościowych zna- 
czków pocztowych. 

Składowu.a jest przydzielona x pobo- 
rem wyrobów tytoniowych powszechnej ta- 
ryty i specyalnych wyiobów fabrykacyi rzą- 
dowej dopusze:onych do powszechnej sprze- 
dazy do Urzędu sprzedaty tytoniu w rrze- 
myślu i ma zaopatrywać w te wyroby skła- 
downię tytoniu, dalej własną sprzedaż spo- 
cyalnych wyrobów tudzież łącznie z własną 
trańiką składową 80 trafik. 

Wartościowe znaczki stemplowe mają 
być pobierane w Urzędzie sprzedazy stempli, 
a wartościowe znaczki pocztowe w Urzędzie 
pocztowym w Dobromiła, 

W rocznym okresie od 1 lutego 1918 
do 31 styezui» 1919 wydano w tejże skła- 
downi przydzie.onym przedsiębiorstwom sprze- 
daży materyałów tytoniowych za cenę kupna 
w kwocie 261.324 koron 50 h., obiiezony 
wedle ceny dla konsumentów (taryfowWej) 
zbyt do taafiki składowej wynosił 115.238 
koron 28 hal. od czego skłaaownik osiągnął 
zysk trafikancki w kwocie 11,528 kor. 82 h, 

Ze sprzedaży wartościowych znaczkow 
stempiowych osiąguięto w powyższym ro- 
eznym czasokresie 250 kor, surowego zysku, 
a ze sprzedaży wartościowych znaczków po- 
catowych 25 koron surowego zysku. 

Wszystkie wydatki posączone z zawia- 
dowstwem obsadzić się mających skarbowych 
przedsiębiorstw komisowych ma ponosić sam 
nabywca. 

Skarb Państwa nie ręczy jednakże za 
to, czy podany nin'ejszem obwieszczeniu albo 
teź w wykazach dochodu i wydatków d.chód 
także w przyszłości fawtycznie będzie mośna 
osiągnąć. 

Uterty należy wnosić odpowiednio do 
postanowień przepisu o obsadzeniu trafik, 

Inwalidom z ostatniej wojny, jakoteź 
wdowom i sierotom po żcłuierzach, którzy 
padli, lub zmarli w tej wojnie, przyełuża pod 
pewnymi warunkami bezwarunaowe pierw- 
szoństwo przed wszystkimi Innymi kompe- 
jentami. Nadanie przedsiębiorstwa takım 
kompetentom nasiąpi bez względu na nadaże 
innych oferentów za przyznaniem prowizji 
składowej w wysokości 1'25 pre. (jednego i 
dwudziestu pięciu setnych procentu, Nie mają 


awych ofertash osynić żadnych | 


nadaży, lecz tylko oświadczyć, łe zgadzają 
się na pobory ustanowione w cbwieszczeniu. 

Wadyum, wynoszące 2.600 koron na- 
leży złożyć w Urzędzie podatkowym w Prze- 
myślu przed wniesieniem oferty, w papie- 
rsch wariościowy: h, przedstawiających pupi- 
larne bezpieczeństwo, nie pod'egających wy- 
losowaniu, albo też uiścić w gotówce przez 
pocztową Kasę oszczędności zapomocą dowodu 
złożenia albo oświadczenia zapłaty podatku. 

Oferto należy sporządzić na przepisa- 
nym druku urzęhowym, prawidłowo ostem- 
plować i pod»isać, tudzież wnieść w koper- 
tach zapieczętewanych najpóźniej do dnia 15 
stycznia 1920 godz. 1% w południe na ręce 
kierownika podpisanej władzy sprzedazy. 

Oferty, nie sporządzone na ursędowym 
formularzu. nie wchodzą w rachubę jako nie 
nadające się do przyjęcia, 

Oferenci są związani swojemi ofertami 
przez pełnych sześć miesięcy po dniu roz- 
prawy ofertow. 

Władza sprzedaży zastrzega sobie wolny 
wybór między oferentami (nie należącymi do 
uprzywilejowanych kompetentów. 


Przemyśl, dnia 18 grudnia 1919. 
Dyrekcya okręgu skarbowogo. 


L. 91445/2608 VII. a. (6614) 
Obwieszczenie, 

Na podstawie postanowień $ 48 ustawy 
z dnia 18 grudnia 1906 Dz. p. p. Nr. 5 
z roku 1907 Namiestnicówo podaje do po- 
wszechnej wiadomości, że magister farmacyi 
Fangor Leopold zarządca apteki publicznej 
w Rawie Ruskiej wniósł podanie dnia 11 
grudnia 1919 r. do Namiestniectwa o konce- 
Bję na nową aptekę publiczną w Rawie 
Ruskiej w Rynku po którejkolwiek stronie 
lub przy ulicy Potyliekiej, lub przy ulicy 
prowadzącej do kościoła, 

Namiestnietwo wzywa zatem tych wła- 
ścieieli aptek publicznych, którzy ezuliby się 
w swej egzystencyi zagrożeni przez utworze” 
nie tej apteki, by w ciągu czterech tygodni, 
licząc od dnia niniejszege ogłoszenia, wnieśli 
ustnie lub piseranie przedstawienie do władzy 
politycznej pierwszej instancji. 

Przedstawień później wniesionych nie 
będzie się uwzględniać. 


Z galicyjskiego Namiestnictwa, 
Lwów, dnia 15 grudnia 1919. 


L. 91447/VII. a. 2610 
Obwieszczenie, 


Na podstawie postanowień $ 48 ustawy 
z dnia 18 grudnia 1906 Dz. p. p. Nr. 5 
z roku 1907 Namiestnictwo podaje do po- 
wszechnej wiadomości, że magister farmacyi 
Fangor Leopold, zarządca apteki publicznej 
w Rawie Ruskiej wniósł podanie dnia 11 
giudnia 1919 do Namiestnictwa o koncesyę 
na nową aptekę publiczną w Jaworowio 
w Rynku po którejkolwiek stronie. 

Namiestnictwo wzywa zatem tych po- 
siadaezy aptek publicznych, którzy czuliby 
sie w swej egzystencyi zagrożeni przez utwo- 
rzenie tej apteki, aby w czterech tygodniach 
lieząc od dnia niniejszego ogłoszenia, wnieśli 
ustnie lub pisemnie przedstawienie do wła- 
ściwej władzy politycznej pierwszej instancji. 

Po upływie tego terminu wniesione 
przedstawienie nie będzie uwzględnione, 

Z galicyjskiego Namiestnietwa, 


Lwów. dnia 15 grudnia 1919. 


(6615) 


L. 5234/1919 
Zawezwanie. 


Dnia 1 grudnia 1919 zakwestyonowała 
żaudarmerya na dworcu kolejowym w Ko- 
iowyi 79 banderoli tytoniu zagranicznego, 
26 bauderoli tego tytoniu należy do osoby 
niesnanej z nazwiska, 

Wzywa się osoby, mogące sobie rościć 
pretensya do powyższych 26 banderoli, aby 
de dni 90 jawiły sę w Dyrekcyi okręgu 
skarbowego w Kołomyi, w przeciwnym bo- 
wiem razie postąpi się z przytrzymanym ty- 
toniem względuie uzyskaną z0 sprzedaży 
tegoż kwotę 1.496 koron podlug prawa. 

Kułomyja, dnia 30 grudnia 1919. 


Dyrekcys okręgu skarbowego. 


(95 1—3) 


C. II. 434/19, Przeciw Władysławowi 
Pietraszowi w Brzozowie, którego miejsce 
pobytu jest nieznane, wniesiony został do 
sądu powiatowego w Brzozowie przez szcze- 
pan Pietrasza w Brzozowie pozew o suie- 
siene współwłasności realności lwh. 278 
kg. Brzozów. Na podstawie pozwu wyzna- 
ezono audyencyg na dzień 30 grudnia 1919 
gods. 9 rano. Celem strzeżenia praw nie- 
obecnego Władysława Pietrasza ustanawia 
się p. dr. Sehichtera, adwokata w Brzozowie, 
kuratorem, 

Tenże kurator zastępować będzie mio- 


i 


7 


obataezo w rzeczonej sprawie na jego koszt | w tym sądzie biuro nr. 5—6. Celem śtrze- 


i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie xamianuje, 
Sąd powiatowy, Oddział II. 

Brzozów, dnia 15 grudnia 1919. (130) 


C. 3831/19 (1). Przeciw Waśkowi Hry- 
cepiakowi i Aunie z Typaków Hryceniakowej 
z Zegiestowa, których miejsce pobyta jest 
nieznsne, wniesiony został do sąfu powiato- 
wego w Muszynie przes Helenę Hryceniak 
1 Żegiestowa pozew o 1.000 kor. spn. Na 
podstawie pozwu wyznaczono rozprawę na 


żenia praw nieobecnych pozwanych ustana- 
wia się p. dr, Jakóba Kohna, adwokata w Mu- 
szynie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie po- 
zwanych w rzaczonej Sprawie na ich koszt 
i niebexpieczeństwo, dopóki cni w sądzie się 
nie zgłoszą lub pełnemoenika nie zamianują. 

Sąd powiatowy, Oddział II. 
Muszyna, dnia 22 grudnia 1919, (129) 


O. YI. 324/19. Przeciw Ilkowi Ory- 
szczycowi, synowi Wasyla, s Tucholki, któ- 
rego miejsee pobytu jest nieznane, wniesiony 


został do sądu powiatowego w Skolem przes 
Ołeksę Orystezyca, syna Wasyla z Tach lki, 
pozew o wydanie krowy zn. Audyencvę do 
ustnej rozprawy wyznaczono na dzień 29 gru- 
dnia 1919 o godz. 9 rano w sądzie poniżej 
wymienionym biuro 2. Celem  strzeżenia 
praw pozwanego ustanawia się p. dr. Jakóba 
Gelera, adwokata w Skolem, kuratorem. 
Tenże kurator zastępować będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebespieczeństwo dopóki on się w sądzie 
nie zgłosi lub pełnomocnika nia zamianuje, 
„Sąd powiatowy, Oddz. VI. 
Skole, dnia 2 grudnia 1919, (127 1—3) 


C. IV. 67/19 (1) Przeciw nieobjętej 
masie spadkowej po 6 y. Zofii Wojeiachow= 
skiej wniesiony zestał do sąda powiatcwego 
w Mostach Wielkch przez Elżbietę Krze- 
szowską s% Batiatycz pozew o dostarczenie 
dwu korey zboża. Na podstawie pozwu wy- 
znaczoną została ustna rozprawa na dceń 81 
grudnia 1919 godzinie 9 przed południem 
biuro Nr. 8. Celem strzezenia praw tejże 
masy ustanawia się p. dr. Aleksandra Kla- 
ftena, adwokata w Mostach Wielkich, ku- 
ratorem. 

Sad powiatowy, Oddsiał IV. 


dzień 28 stycznia 1920 o godzinie 1 po po- 


Mosty Wielkie, dnia 9 grudnia 1919, PA 


DONIESIENIA PRY WATNE. 


Galicyjskie akcyjne Zakłady górnicze w Sierszy. 
Ogłoszenie. 


Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie 


Akcyonaryuszów naszego Towarzystwa 


odbędzie się w sobotę dnia 31 stycznia 1920 r. o godzinie 

10 przed południem w sali posiedzeń Filii Banku przemy- 

słowego dla Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem 
Księstwem Krakowskiem, w Krakowie ul. Szewska 1. 


Porządek dzienny: 


1. Podwyższenie kapitału akcyjnego. 

2. Zmiana statutu. $ 4 Oznaczenie wysokości kapitału akcyj- 
nego. 

3. Sprawy bieżące. 

P. T. Akcyonaryuszów, którzy chcą wykonać prawo głosu na 
tem Nadzwyczajnem Walnem Zgromadzeniu zaprasza się, aby akcye, 
do których nie potrzebują dołączać arkuszy kuponowych, złożyli 


Konkurs. 


Wydział Rady powiatowej w Skałacie na podstawie uchwały Rady przy- 
bocznej z dnia 21, grudnia 1919 rozpisuje konkurs na posadę lustratora ma- 
jątków gminnych, 

Posada ta będzie na razie prowizorycznie nadaną a po roku sadawal- 
nisjącej służby może nastąpić stabilizacya. 

Do posady przywiązana je't płaca roczna 2000 kor. i dodatek sktywalny 
600 kor. Prócz tego, na czas anormalnych stosunków względnia aż do czasu 
uregulowania poborów wszystkich funkcyonaryaszy Wydziału powiatowego, 
przyznany jest dodatek nadzwyczajny do płacy i dodatku aktywalnego w wy- 
sokości 800 proe. 


Wymogi: 

1. Obywatelstwo polskie. 

2. Nieposzlakowane życie. 

3. Dokładna znajomość języka polskiego i ruskiego. 

4. Ukońcsona szkoła średnia, egzamin z rachunkowości lub conajmniej 
8 letnia praktyka administracyjna i rachunkowa przy Wydziale powiatowym 
lub kraiowym, j i 

5. Zupełny dobry stan zdrowia. 

Podania należycie udokumentowane wnosić należy do Wydxiału powia- 
towego w Skałacie najdalej do dnia 15 stycznia 1920 r, 


Skałat dnia 24 grudnia 1919, 
Komisarz rządowy : 


LE r aa. żeńskie w Włp- 
cławku, poszukuje nauczy- 
cieli historji i literatury do 
klas wyższych. Pensya piętna- 
ście tysięcy marek. Reflektu- 
jący zwrócą się wprost pod 
adresem: (łimnazyym Spół- 
dzielcze Włocławek. 181 1—3 


różne flaszki w każdej 

ilości także wagonowo, 

zakupi fabryka „ZDROWIE“ 

we Lwowie ul. Zdrowie Nr. 9. 
6639 4—10 


okarnie, Wiertarki, Stru 
garki, Transmisye, Formy 
do rur botonowych, Cement 
dostarcza „Pilot“, Lwów, Ba- 
torego 4. 6385 5—8 


GT: Lokomobile, Motory, 
ransmisye, Obrabiarki 
do drzewa i metali dostarcza 
„Pilot“, Lwów, Batorego 4. 
6283 6—8 


(s starsza, inteligentna, 
będąca w strasznem poło- 
żemiu, chora, prosi serca lito- 
ściwa o pomoc, Wanda Mils- 


najpóźniej do dnia 19 stycznia b. r. godzina 12 w południe w li-| 17 2—8 Stanisław Zagórski r. w. owicz ul. św. Antoniego |. 7. 
kwidaturze Banku przemysłowego dla Królestwa Galicyi i Lodo- waze 

meryi z Wielkiem Księstwem Krakowskiem, Filii w Krakowie, XVII. B. Departament Magistratu. zapien 

Szewska l, w zamian za co wydane im będą dotyczące karty le-| LB. 4366. (180) A 


gitymacyjne, opiewające na ich nazwisko z podaniem ilości złożo- 
nych akeyi i przypagających na nie głosów. 

Każde 25 sztuk akcyi nadają prawo do jednego głosu. 

Prawo głosowania wykonane być może bądź to osobiście 
przez akcyonaryusza, bądź to przez pełnomocnika, który może być 
akcyonaryuszem lub nie. 

Upełnomocnienie nastąpić może przez zwykłe podpisanie karty 


Komunikat. 


Magistrat zawiadamia P. T. kupców i kie- 
rowników konsumów, że karty kontrolne należy 
zwrócić XVII. B. Departamentowi Magistratu ul. 
Piekarska 1. 11 I. p. w następującym porządku: 


Odcinki kart cukrowych Nr. 1. 


które odbędzie się na 
o godz. 10 przed poł. 


Nadzwyczajne Walne Zebranie 


członków Spółki handlowej i kredytowej w Rawie 
ruskiel, 


stowarzyszenia zarejestrowanego z ograniczoną poręką, 


dniu 22 stycznia 1980 
w lokalu Spółki w Ba- 


e ruskiej (willa Jasna) 


legitymacyjnej. a) Kupcy: s następującym porządkiem dziennym: ” 
p 1 : I . 7 x F z 1. Sprawozdanie Rady nadzorczej. 

Kobiety , małoletni, osoby pozostające pod kuratelą, firmy, To- dnia 12 stycznia 1920 od litery A—K 2. Wybór Komisyi kaniy noo Sranda bilansu. — 
warzystwa, Korporacye, Instytucye i t. p. wykonują prawo głoso- » A » == Ws ka > z tw " 

i = . Zmiana i statutu. 
wania przez swych ustawowych lub statutowych zastępców, bądź » o» » B-L 5. Uzupełniający wybór Rady nadzorczej. 
też przez inaych pełnomocników. Zastępcy ci nie potrzebują być b) Konsumy : 6. Wybór uzupełuiający członków Dyrekcji. 
akcyonaryuszami. f > À 7. Rozstrzygnięcie kwestyi czy prawidłowo zgłoszone 

dnia 15 i 16 stycznia 1920. wystąpienie może być Tosi w ciągu terminu 3 miesię- 
i : i eznego statutem zastrzeżonego. 
W Sierszy, dnia 4 stycznia 1920. Nafta, 8. e 


dnia 17 stycznia 1920 r. 
Odeinki chlebows. 
tydzień od 1—8 od 2/XI. do 27/XII. 1919 (ekres) 


Rada nadzorcza. 
(Prredruk nie będzie płacony), 


Za Dyrekcyę : 
Dr. Kintzi, 


Przewodniczący Rady nadzorczej : 
E. Reinold. 


Ogłoszenie konkursu. MER JE BRE ad 
= zwy » M 26 do 20] Premium dla czytelniczek j 
W celu obsadzenia opróżnionych dwóch (2) posad adjunktów - y, o a 81/I „Gazety Lwowskiej: 
I. kl. Kasy oszczędności miasta Tarnopola rozpisuje się niniejszem | mj % B j obi „4 uk ai 
KONKURS Konsumy : biae do E 20) 


od 11—14/IE 1920. 


Przy sposobności zwrotu kart kontrolnych 
należy zgłosić pisemnie pozostały zapas danego 
artykułu. 

Przytem przypomina się P. T. kupeom i kie- 
rownikem konsumów zwłaszcza tym ostatnim, że 
pakiety x kartami kontrolnymi należy oddawać 
ściśle w wyżej wymienionych terminach, a to pod 
rygorem surowej grzywny. 


Ubiegający się o jedną z powyższych posad winni wykazać: 

1. że nie przekroczyli 40 roku życia, 

2. że są obywatelami Państwa Polskiego, 

| 3. że posiadają odpowiednie wykształcenie ogólne i zawodowe, 
„ 4. że nabyli wyszkolenia zawodowego przez kilkuletnią pracę 
w jednej z krajowych Kas oszczędności lub instytucyi pokrewnej. 
, Pierwszeństwo w otrzymaniu posady będą mieli urzędnicy, 
którzy pracowali w buchalteryi. 

Wysokość poborów ustaloną będzie w drodze obopólnej umowy. 

Posady wspomniane nadane będą prowizorycznie, a po roku 
zadawalniającej służby nastąpi stabilizacya. 

Podania z dołączeniem fotografii, świadectw i poświadczeń do- 
tychczasowego zajęcia, tudzież własnoręcznie skreślonógo curriculum 
vitae wniesione być mają do Wydziału tut. Kasy oszczędności na 
ręce podpisanej Dyrekcyi najpóźniej do dnia 31 stycznia 1920. 


Dyrekcya Kasy oszczędności 
miasta Tarnopola. 


e ic soi 
$ Stary las 


około 450 mg. przeważnie bukowy, w części jodłowy, z drzewostanem 
materyałowym i epałowym. w cenie pu 4000 kor. za morg razem 

z gruntem 
G Konc. Biuro dr. Jana Dziurzyńskiego 
we Lwowie, pł. Bernardyński I. 11. 


kupić można przez 
S00e0000066 


„Przegląd Kobiecy'' 


(Lnbliu, Biuro „Reklama* ul. Kościuszki Nr. 8) 
będzie otrzymywała „Przegląd Kobiecy 
przez cały ostatni kwartał. Przy kupowaniu oddziel- 
nych egzemplarzy „Przegląd Kobiecy ko- $ 
sztuje kwartalnie 19 kor. 50 hal. w zwykłej prenu- 

meracie 18 kor. A 


„Przegląd Kobiecy 
jedynie w Polsce pismo poświecone sprawom ogólno- 
kobiecym, redagowane przez p. Irenę Śliwicką 
w duchu narodowym i katolickim, żywo omawia 


Marki Zagraniczne kę e = wszelkie sprawy kobiece i dokładnie o nich informuje. 
II, III. Poesta Pelska, Ukraina, Pokucie, Anstrya 


1860, 1858, 1861—63—64, Lombardye, Garetowe | CA WI OSNSCEGCA 


1850/61. Kupuje po naiwyżezych eenach Zygmunt | =—— 
Grund — trafiks, Lwów, ul. Rutowskiego 16. 


XVIL B. Departament Magistratu, 


L. 55, 179. 
M:gistrat wzywa P, T. kupeów rejonowej 
sprredsży nafty by zgłosili się bozzwłcezn'e 
w XVII. B. Departameacie M»gistratu ul, Piekar- 

ska l. 11 e'lem podjecia kart poboru na nsftg. 


fimadiik |. Wa 
Biżuterye, wyroby platynowa : 
asta i złote, oraz srebra stołowe, ` ee A 
h przyjmuje do zastawu udzie- Św. 
lając najwyższych zaliczek G LWOW R 


Lwewski Akcyjny Zakład Zastawni UL. KOPER MR 
al. mA L 8, I. SE 2. D BED Š 2 
Areni n OS 


180 1—3 


© - 


2. |LETNIKA "<B> 


od godz. 10—1 i 8—5 po południu, w niedziele od 
godz. 10%30—1%. (983 72 - 88) 


SIĘ 
E 


"u + 


8 


Galicyjska Kasa oszczędności we Lwowie. 


Bilans Zakładu 
z dniem 31 grudnia 1918. 


AR Stan czynny "AD: cisze Stan bierny kor. h. | Rub. $ 


i eaa T a a . | . 1,799.378 7.419j25] | XXVII.) Wkładki oszczędności . . . . «. . «1 . 1. . 139 666 247 | 66 | 8.211/19 
PooGnuwsłamy"""Y. . A 1, 078 191 36 — |-||ŻXZVIIL| Wkładki na rachunek bieżący . . . . . . . . 5 557.477 | 54] — 
III. | Pożyczki hipoteczne na dobra . . . . . . . 11577.327 | 02 | — |-|| XXIX.| Lombard efektów w Banku austro - węgierskim 930.000 | =- | — 
IV. | Pożyczki hipoteczne na realności miejskie. . .| 48.431189 | 59] — |— XXX DR bankach E ama sa 4 - wt 887 |—| — 
V. | Pożyczki hipoteczne na posiadłości wiejskie . . 201.239 | 70 | — |-]] XXXI] Bezerwy specyalne: 

VI. | Reszty cen kupna dóbr i realności odsprzedanych 1155520 | 18 |= |= na pokrycie różnicy kursu efektów 1 901.144'25 — 
VII. à Pożyczki komunalne . . . . . . . . . o." 2,280.491 | 685 — i— na pokrycie dubiosów (strat wojen.) 672.338:81 2,573 482 | 565 — 
VHI. | Skapi:»lizo ani z»ległości z pożyczek bipote- XXXII.| Różni wierzyciele . . . . . . . 1: , . „| 1980914 | 12 | 154818 
enver ua dobra. . . . . as. BA 213,000 | 98 | — |-||]ZXXIIL| Rachunki przechodnie . . o a 259757 | 20], — 
IX | Skapitalizowsne zaległości z pożyczek hipote- —||XXXIV.| Procenta pobrane za rok 1918 ....... 397,558 | 88 | — 
cznych na realności miejskie . . . . . . 520.984 | 78 — |— 
X. | Skapitalizoaanie zaległości z pożyczek komunal- — 
media c Ma WEG „TRACY 31853 | 79] — 
XI. | Pożyczki spółek oszczędności i pożyczek . .. 32900 |—] — |— 
XII. į Zaliczki na zastaw terminowy efektów z 144 836 | 58 | 1.910|/— 
XIII. | Rachunki bieżące pokryte efektami . .... 3660 | — | — |— 
XIV. | Weksle (w portfelu) . . = mytens « « » : » 11,709.304 | 62] — |-— 
XV. | Efekta funduszu obrotowego . . . . . . 29,691 406 | 51] — |— 
XVI. | Asygnat kasowe banku austryacko-u egierskiego 19,300.000 | — | — |- 
XVII. | Asygnaty skarbowe Państwa Polskiego . . . . 575.200 | — | — Į- 
XVIII | Lokacye w bankach . . . . . . Jez" 2 152,784 | 04 | — |-- 
XIX. | Wkładki w kasach oszczędności . . . . . . . 999 000 | — | — |- 
XX. | Poży” ka Rządu Polskiego  .  ..... 501387 | 9 | — |- 
XXI. | Procenta zaległe z dniem 31 grudnia 1918 . . 8,715532 | 58 430/2 
XXII. | Weksle w procesie ....... : 5 1,866.134 | 85 |} — |— 
XXIU Interesa w likwidacyij . . . . . . Sk de 6,976.478 | 11] — |- 
XXIV. | Różni dłużnicy . . . . . . . . . . b ME. 419228 | 838] — |- 
XXV. | Ruchomości . . .-. . . e . « « . « . pk) > 2000 |=] — |- 
XXVI. | Rachunki przechodnie . . . . . . . « . . . 97.792 | 79] — |- 
|101,366.769 | 41 f 97574 151,865,769 | 41 
We Lwowie, dnia 31 grudnia 1918. Naczelny buchalter: 
Kasyer : Likwidator : Piotr Tustanowski. 
Wiktor Osiadacz. Leopold Wilimowski. Dyrekcya Galieyjskiej Kasy oszczędności: 
JKomisya rewizyjna Wydziału: Dr. Edward Stroynowski, Dr. Ferdynand Kwiatkowski, 
Dyrektor. Dyrektor. 
Eugeniusz Pierożyński. Herman Garfein Dr. Władysław Abraham, 
Ludwik Winiarz. Zastępca Dyrektora. 
Zamknięcie rachunku strat I zysków 
za rok 1918. 
4 W walucie koronowej W walucie koronowej 
Wydatki s. Dochody p l. ust tei A PO, 
kor. |h. kor. h. kor. h. kor. | h. 
Procenta wypłacone i dopisane: Procenta pobrane i należne: 
od wkładek oszezędności : od pożyczek hipotecznych na dobra.. . . . . 583 987 
wypłacone w ciągu roku 1918 .  156.381'61 od pożyczek hipotecznych na realności miejskie 2539 362 
skapitahzowane dnia 30 czerwca od pożyczek hipot. na posiadłości wiejskie . . 18 582 
i 31 grudnia 1918. . . . . %,799.226-88 4,955.608 | 44 od reszt cen kupna dóbr i realności odsprze- 
od wkładek na rachunek bieżący . . . 229.598 | 11 danych . „ĘĄ SK w A> 55 651 
od rachunków biełących, kaucyj hipotecznych od pożyczek komunalnych . . « - 114 459 


od skapitalitow»nych "aległości z pożyczek hi- 


| ku 


R=—— w i „FR 1.508 | 81 
| « ik potecznych na dobra , , . . 6.238 
od lombardu ofektów własnych . . . . « » . 8.614 od skapitalizowanych załegłości 3 pożyczek hi- 
od długów w bankach. . . . . . . . « c 8.150 potecznych na realności miejskie. . . - . 19 368 
od raehunków różnych . . . . . . . TTE 9.554 5 208.026 od mej Po. zaległości z pożyczek ko- vi 
Prowizye wypłacone. . - . « . eos whe sie 2 2.377 zad BATE. F ATEA 
Koszta utrzymania zakładu: a. od EE towarzystw zarobkowych i gospo p 
płace stałe i dodatki funkcyjne . . . . . . . 259907 |43 | Zib =. | Jr. e z. SR 
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lacyj nowych w gmachu własnym 


We Lwowie, dnia 81 grudnia 1918. 
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